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Przedpłata na „Głaz. Nar. wynosi; 
we Lwowie na prewincyi za granicą 


1zł.50et. 2 zł 


miesięcznie . 
kwartalnie 4zł.50ct. 6 zł. 7 zł.Bdet 
półrocznie 9 zł. 12 zł. 15zł. 


Prenumeratorowie miejscowi składający 
»zedpłatę bezpośrednio w administracyi Gaz. 
Nar. (ul. Karola Ludwika 3) mają prawo zupeł- 
rie bezpłatnego wypożyczania książek z czy: 
eini H. Altenberga (dawniej F. H. Richtera). 

Wszyscy prenumeratorowie mogą otrzymywać ty- 
zod ik humorystyczny SZCZUTEK za dopłatą : mie- 
lęcz ie 85 ot., kwartalnie 1 sł. WEE 

Duniesienia prywatne , jakoto o zaręczynach, 
słubach, weselach, nabożeństwach żałobnych, pogrze- 
bach, dalej nekrologi, opisy uezt i zabaw prywatnych, 
reklamy dla balów, odczytów i koncertów, domiesie- 
nia o zgubach lub o znalezionych præ miotach i td. 
przyjmuje się do umieszezenia tylko za opłatą po 50 
aeutów od wiersza. 


Numer kosztuje 6 ot, 


We Lwowie — Niedziela 3. Stycznia 1897. 


wychodzi w dwóch wydaniach: dla Lwowa o godzinie $ rano — dla prowineyi o godzinie 7 wieczorem. 


N. 


OGŁOSZENIA i PRZEDPŁATĘ przyjmują : wa Lwe- 
wio: Administracya Gasety Narodowej gul. Karola 
Ludwika 1. 3; w Paryżu: C. Adam Oiborowski 38 rus 
de Varenne Paris; wa Wludulu: Hnasenstein & Vogler 
(Otto Mass) Walfischgasze 10 — Rudolf Mosse Sei- 
lerstidte 3 — A. Oppelik Griinergaase 18 — M. £ 
kos Wellseile 6 — Sohsllek Wollzeile 11 i J„Dz 
berg, L Wolłzeile 19; w Hambargu: A. Bist 
w Fraskfurele: n, M. Haaszenstein & Vegler i G. L 
Daube & Qomp.; w Warszawie : Reichman & Frendler 

CENA OGŁOSZEŃ: Ogłoszenia zwyczajne za jedne- 
szpaltowy wiersz drobnym drukiem lub jego miejsca 
10 et. — Nadesłanu za wieres lub jego miejsce 20 ot. 
— Głecy pubiiczusści za wiersz lub jego miejsco 50 ot 
— Prywatna korespondoncya 8 ct. od wyrazu. — 
Karty keorsepondonecyjne dla drobnych ogłozzeń 90 t 


BIURA REDAKCYI: ul. Kopernika 7. I. piętro 


otwarte od 10—12 rano i o 


Wybory bezpośrednie. 


Lwów d. 2. stycznia. 

W ciągu pierwszych trzech dni 
bieżącego tygodnia obradowało 8 sej- 
mów, a to: we Wiedniu, Pradze, Lwo- 
wie, Bernie, Cieszynie, Gracu, Lubla- 
nie i Gorycyi. Z powodu świąt i na- 
znaczonego ponownego zebrania się 
Rady państwa już na poniedziałek 4. 
b. m., wszystkie prócz doluoaustry- 
jackiego i morawskiego zostały odro- 
czone. 

Jako objaw charakterystyczny na- 
leży podnieść, iż we wszystkich sej- 
mach — nie wyjmując naszego — 
postawiono wnioski o zaprowadzenie 
wyborów bezpośrednich z gmin wiej- 
skich. Obecnie „jak wiadomo, wyborcy 
w gminach wiejskich w większej czę- 
ści krajów koronnych, wybierają t. z. 
prawyborców, i imto jadynie przy- 
słaguje prawo oddawania głosu na 
posłów. Teoretycznie rzecz biorąc, 
jest to destylowane prawo wyborcze 
niesłusznością. Równe prawo dla wszy- 
stkich, a więc i wyborcze. Każdy 
więc liberalny człowiek musi teorety 
cznie za bezpośrednimi wyborami 
przemawiać. Ile wyrzutów z powodu 
pośrednich wyborów zni-.li szlachci- 
ce w Galicyi, którzy rzekomo tym 
sposobem odbierają „biednemu a uci 
skaneima ludowi“ możność wyrażenia 
swej woli — o tem dobrze wszystkim 
wiadomo. W Niższej Austryi uczynio- 
no zadość temu liberalnemu postula- 
towi zaprowadzenia bezpośrednich wy- 
borów — ale cóż za skutek był ta 
go? Oto ani jeden liberalny kandydat 
nie został wybrany! Na tym przykła- 
dzie najlepszy dowód, jaka jest ró- 
¿nica między teoryą a praktyką. 

W obecnej chwili kwestya bezpo- 
średnich ie ma jeszcze donio- 
ślejsze znaczenie. W uchwalonej bo- 
wiem nowej reformie co do wyberów 
do Rady państwa, ustanawiającej no- 
TĄ, COW. ną M isat nga 3 
uowienie, 9 w kuryi tej odbywać się | 
mają wybory pośrednie lub bezpośre- 
dnie wsdle tego, czy w odnośnym 
kraju koronnym istnieją w ogóle wy- 
bory pośrednie lub bezpośrednie. De- 
cyzya tedy sejmów krajowych ma w 
tym względzie wpływ i na wybory 
rajchsratowe. j 

Agitacya za raprowadzeniem wy- 
borów bezpośrednich WE aj by- 
ła w ostatnich czasach głównie REA 
socyalnych demokratów, dla których 
jedynie piąta kurya może stanowić | 
teren wyborczy. Aważmy, że zapro-, 
wadzenie obecnie wyborów bezpośre- | 
dnich nie wyszłoby na korzyść ani 
postępu, ani liberalizmu, ale Jedynie 
na korzyść żywiołów reakcyjnych — 
i wszyscy to dobrze rozumieją. — 
Wątpić można, czy wnioski postawio 
ne w sejmach o bezpośrednie „łoso 
wanie zyskają potrzebną większość. 


Z bieżącej chwili. 


Lwów d. 2 stycznia. 
W horoskopy noworoczne 
jakoś tym razem niechętnie się zapu- 
szczały dzienniki. Niewdzięcznego za- 
wsze pola prorokowania wszystkie 
w ogóle unikają. Znikąd się nie od- 


jako radykał prawdy całej nie choiał 


4—5 wieczorem. 


JReedaltor: Dr. ALEKSANDER VOGEL. 


— same tylko westchnienia, same o- | wiadomości 


bawy. Paryski Journal podaje bardzo 
charakterystyczną rozmowę swego ber- 
lińskiego korespondenta ze słynnym 
uczonym — i radykałem — prof. Vir- 
chowem. Rozmowa zajmuje trzy szpal- 
ty; najciekawszy ustęp opiewa: 

„Cała polityka zewnętrzna 
ciągle jeszcze przebywa okres misty- 
czny. Nie masz żadnego traktatu sta- 
lego, któryby akcyi mocarstw służyć 
mogł za podstawę. Wszystko się zmie- 
nia wedle widzimisię królów i cesarzy, 
a że ci panowie wyborny apetyt mają, 
więc też « glo szukają za strawą. Nie- 
masz państwa, któreby poprzestawało 
na tem co posiada, któreby o naby- 
tkach i nowych okupacyach terryto- 
ryów obcych nie marzyło. Tak więc 
od jednego końca świata do drugiego 
panuje rywalizacya celem powiększe- 
nie swoich obszarów. Co się z tego 
wywiąże? Przepowiadać niepodobna ; 
jest to tajemnicą tych wszystki h, 
którzy w przyszłości będą miali wolę." 

Słynny fizyolog wytkuąwszy kró- 
lów i cesarzy, chociaż do austro-wę- 
gierskiego odnosić się to nie może, 
pominął jakoś prezydentów republik, 
pominął ministrów prezydentów, mini- 
strów, deputowanych, w ogóle te wszy- 
stkie czynniki w państwach parlamen- 
tarnie rządzonych — zarówno monar- 
ohbicznych czy republikańskich — któ- 
rzy nie mniejszy przecie apetyt znowu 
nietylko państwowy rozszerzenia te- 
rytorów swego kraju, ale i apetyt o- 
sobisty posiadają i zadowalać go mo- 
gą, bo w władzy wykonawczej nie 
mają hamulca, a jak dowcdzi stan rze- 
czy we Francyi, Włoszech, Hiszpanii, 
Portugalii, Grecyi, Węgrzech, dosko- 
nale się obławiają kosztem państwa i 
kontrybuentów podatkowych. 

Jeżeli co do polityki zewnętrznej 
prof. Virchow ma słuszność i tylko 


wypowiedzieć — to znowu polityka 
wewnętrzna państw wcale nie jest 
pokryta: już mistyką po tylu panamach 

A MEER ma JAZ"5ZP PORE 
żenia się neożydowizmu w duchach 
„nowoczesnych“, — tylko żarłoczność 
występuje w niej z całą determinacyą 
iż specyalnego traktatu wspólnego nie 
potrzebuje. Że z takiej polityki ze- 
wnętrznej i wewnętrznej dobra nie 
będzie, to rzecz jasna. 

We Francyi i Niemczech rumor z 
pcwodu pogłosek o reorganizacyi 
uzbrojenia. Pogłoski pomijamy, 
ale co do Niemiec, zdaje się rzeczą 
pəwną, że 1) mają być okręty wojen- 
ne i fortyfikacye nadbrzeżne uzbrojo- 
na w nowe działa szybkostrzelne, ko- 
sztem około 150 milionów marek i 
ż» 2) także artylerya wałowa (forte- 
czna) i polowa ma być w działa zao- 
patrzona, kosztem 170 do 200 milio- 
nów marek. Plany są od dawna goto- 
we, decyzya ostateczna podobno je- 
szcze nie zapadła, ale rząd się stara 
zapomocą prasy przygotować na to 
kontrybuentów podatkowych. I sumy 
te zostaną przez rajchstag uchwalone, 
a dzienniki wolnomyślne tylko tem 
się pocieszają, że w takim razie z ca- 
łą już dosadnością będzie można opo- 
nować pomnożeniu floty wcjennej. 
Czy wierzą w tę pociechę, cży tylko 
udają, to nie wiadomo. 

Zarazem pruskie ministerstwo woj- 
ny czyni próby z karabinem dro- 
bnokalibrowym, na razie tylko 
pod względem chirurgicznym. Od cza- 


o skutkach tych ku. 
Obecnie wydało ministerstwo wojny 
książkę o wynikach tych prób i od- 
dało ją w komis pewnej księgarni 
berlińskiej pod warunkiem, aby ga- 
zetom wyciągów z niej nie posłano. 
Ależ redakcye nabędą to dzieło i 
treść jego podać będą mogły. 

Serbska zmiana gabineto- 
wa nie budzi we Wiedniu i Peszcie 
wielkiego zajęcia. Pester Lloyd oświad- 
cza: „Gratulujemy . królowi Aleksan- 
drowi załatwienia, jakiego dokonał, 
ale osobami ministrów, ani poprze- 
dnich ani teraźniejszych nie bardzo 
się zajmujemy. Co do twierdzenia 
Widela o wpływie Austro-Węgier na te 
zmiany, oświadcza londyński Szandard, 
że jest ono poprostu głupie. Delika 
tniej wysławia się Times, że jeśli Wi- 
delo chciało dać do zrozumienia, iż 
król Aleksander radził się we Wie- 
dniu i tam się dowiedział, że gabinet 
Nowakowicza nie używa tam szczegól- 
nego zaufania, to może i miało racyę. 
Tylko jeśli król zasięgnął zdania hr. 
Gołuchowskiego lub jakiego innego 
austro-węgierskiego męża stanu, to 
trudno zrozumieć, PAC. swego 
zdania bez ogródek nie mieli wypo- 
wiedzieć, chociażby to zdanie dla p. 
Nowakowicza niekoniecznie pomyślnie 
opiewało*. 

Stronnietwo postępowe, z którego 
wyszedł p. Nowakowicz i które miało 
większość w skupczynie, rozbiło się i 
Widelo już nie wychodzi. Skupczyna 
została rozwiązana; zresztą byłaby d. 
12. bm. wedle konstytucyi żywót swój 
skończyła. Liberały i radykały, nawet 
Pasicz objawiają życzliwość swoją dla 
gabinetu Zimicza, i żywioły zetrą się 
dopiero w komisyi dla rewizyi kon- 
stytucyi, do której przywódcy trzech 
stronnictw i po kilka członków z ich 
komitetów partyjnych będą powołani. 
Komisya zbierze się po greckim No- 


makt 2 


T z y 4 
tej zmianie. Gabinet Zimicza gotów 
zajmywać się tylko zamieszkami we- 
wnętrznemi, nie dbając o sprawy ze- 


wnętrzne*. 


KORESPONDENCYE. 


Berlin d. 31 grudnia. 
(Wielkie miasto Lipsk, Gete i Nowy Rok. 


—- Niewesołe refleksye, — Ożywiona ulice. 
-— Jubileuszowy dyrektor i zasmucony dy- 
rektor). 


Na Sylwestra w r. 1497 pisał przed 
stu laty Gete z Lipska do swego przy- 
jaciela Fryderyka Szyllera. Wykrzyk- 
nika „prcsit rok nowy!*, który to wy- 
krzyknik tradycyonalbym jest u Niem- 
ców, nie ma w owym liście. Tym razem 
nawet wcale gratulacyj nie składał. 
W inne lata przesyłali sobie wzaje- 
mnie życzenia niemieccy dioskurowie, 
als w owym roku zdaje się być Gete 
nieco „zabałamuconym*, jak mówią 
studenci w szkole i to „olbrzymiem 
życiem miasta Lipska*. Na poetę „tak 
wielka masa ludzi* czyniła silne wra- 
żenie. Oprócz tego nazajutrz mimo 
mgły i wilgoci miał ruszyć w podróż 
do llessau, co w każdym razie „do 
pewnego stopnia było namysłu go- 
dnem“. W tem trudnem i niezwyczaj- 


> stycznia , 


pocieszać zdaniem, że „i to minie 


szczęśliwie*. 


List ten dowodzi, jak bardzo się 
stosunki zmieniły. Zrobić wycieczkę 
na Nowy Rok z Lipska do Dessau nie 
jest dziś rzeczą, nad którąby się na- 
"rat w razie niepogody bardzo zasta- 
nawiać trzeba. Noworoczne życzenia 
zgodnie z rozwijającą się techniką 
rozsyłają się w olbrzymio zwiększonej 
liczbie, a za to odczytują się z wra- 
żeniem niezmiernie osłabionem. Na 
miejsce „salve z Nowym Rokiem“, co 
było ulubionym wykrzyknikiem listo- 
wnej korespondencyi 18 wieku — 
mała liczba przyjaciół składała sobie 
życzenia listowne w serdecznych sło 
wach — wstąpiło kupieckie stereoty- 
pore i masowe skłądanie gratulacyj, 
tóre wcale nic nie mówią. A pier- 
czasem drugiego, 
zjawiają się inne kupieckie listy, w 
których zamiast „Salve z Nowym Ro- 
kiem!" czytać można podobnie brzmią- 
cy, ale kategoryczny rozkaz „Solve 
z Nowym Rokiem!“ 


Tak jest, technika rozwinęła się w 
każdym kierunku, najniepozorniejsze 
dziury liczą teraz więcej mieszkań- 
ców niż Lipsk przed stu laty, poeci 
stale mieszkają pośród milionowego 
t.umu, nie będąc wcale „tak gęstymi 
tłumami ludzi“ krępowani w poety- 
ckiej robocie, a tylko to, o co się dziś 
dobijamy i co w wierszach opiewamy, 
zdaje się nie być tyle warte, co to sa- 
mo sprzed lat setki. 


Wieczór sylwestrowy jest bardzo 
odpowiednią chwilą do podobnych roz- 
myślań. Wówczas komponował wyż- 
wżźmiankowany Gete ze swym przyja- 
sielem Szyllerem ksenie, które gorzej 
dotykały i więcej przykrości sprawiały 
niemieckim ówczesnym wierszokletom, 
niż my dzisiejsi krytycy zdołamy to 
uczynić przy najlepszej woli i ochocie. 
Wówczas pisał właśnie Jean Paul swe- 
go wzruszającego a komicznego Kwin- 

jsa Fixlein'a, on, humorysta przed Ot- 


duem "oryntom" Hurutebenem. Wow- 
czas nie był p. Grube dyrektorem te- 


atru berlińskiego, lecz p. Iffland. Ów- 
czesny Sudermann, który się nazywał 
Augustem v. Kotzebue, był ruchliw- 
szym, dowcipniejszym i wielostron- 


BIURA ADMINISTRACYI: ul. Karola Ludwika 8 (sklep) 


otwarte od godz. 8 rano do 7 wieczorem bes przerwy. 


Inną osobliwością są stoły, rozsta- 
wione po ulicach ze stosami kart no- 
worocznych, na których płaski dowcip 
mimo czujnego oka cenzora zdołał 
umieścić dwuznaczniki najgrnbszego 
nawet kalibru. Do wieczora wystają 
koło tych stołów tłumy szukając cze- 
goś niestosownego, coby było stoso- 
wne. 
Co prędzej, zanim jeszcze rozeszły 
się noworoczne karty i zanim stary 
rok zginął, wydobył mąż pełen za- 
sług, a imię jego Zygmunt Lautenburg, 
jeszcze jeden jubileusz. Dwadzieścia 

ięć lat minęło, jak berliński Lauten- 

urg w jakiems niepozornem węgier- 
skiem miasteczku po raz pierwszy na 
deski, naturalnie sceniczne wstąpił, na 
owe deski, które teraz trzeszczą pod 
ciężarem orderów, jakie za sobą Zy- 
gmunt Lautenburg wlecze, na owe de- 
ski, które wedle świeżutkiego dowoi- 
pu, mającego istotnie zaledwie dwa 
lata wieku, mają diań tyle wartości 
co pół świata. Kierował on przez lat 
wiele teatrem stołecznym. Jest to po- 
wabny dom, w którym widuje się czę- 
sto młode dziewczęta, ale rzadko z lep- 
szych domów. Na scenie Lautenburga 
zjawiały się małżeństwa tylko po to, 
aby były zrywane. Bez żartu mówiąc, 
Lautenburg położył pewne zasługi oko- 
ło sceny niemieckiej, a w ostatnich 
czasach zaczął naśladować Antoine'a 


Inny dyrektor berliński Witte- Wild 
ciężki ma rok nowy. Sprzysięgli się 
nań wierzyciele i zażądali w same 
święta milona marek, które im dłu- 
żen. Nie jestto człowiek, którego upa- 
dek mógłby być poczytany za klęskę 
powszechną a przeto jego smutek nie 
powinien rzucać cieniu na noworoczną 
uciachę czy to Berlińczyków, czy sza- 
nownych czytelników. K.r 


z paryskiego Wolnego Teatru. | 


EQ w ore. 


(Pogrzeby gratisowe. — dm "skandale. — Ai- 
szezytne odznaczenie Polaka). 
Z Genewy piszą do warszawskie- 


go Słowa: 
Tutaj bo jest tak: nie masz trzewi- 


niejszym niż jego dzisiejszy potomek, ków? — dadzą ci trzewiki; nie masz 


bo celował nietylko w czułej mie- 
szczańskiej komedyi, ale i w farsie, 
dramacie rycerskim i historycznym, 
Wówczas zabierał się właśnie Schlegel 
do przekładu Szekspira, do przedsię- 
wzięcia, które było jeszcze ważniejsze 
od pięknych tłumaczeń Moliera przez 
Ludwika Fuldę. Ale trzeba przerwać, 
aby nie miał racyi Hauptman, który 
gdzieś bardzo pięknie się wyraził, że, 
niektórzy krytycy wyrywają z nagrob - | 
ków sławnych nieboszczyków kamie- 
nie, aby nimi zabijać żyjących. 


kapelusza? — dadzą ci kapelusz; nie 
masz krawata lub eć caetera — dadzą 
ci krawat i et caetera. Toċġe świeżo 
rada municypalna Bernu. naprzykład 
zatwierdziła projekt rady administra- 
cyjnej tegoż miasta, wprowadzający 
od 1. lipca 1897 r. gratisowe w stolicy 


| związkowej pogrzeby. Wedle projektu 


tego, gmina bierze na swój koszt do- 
starczanie zmarłym starszym ponad 
lat 16, karawanu jednokonnego, trum- 
ny i grobu na cmentarzu wspólnym, 
wraz z opłatą wydatków pogrzebo- 


Tym razem nudno było Berlińczy-|wych ; dla rodziny zaś nadto powozu 
kom w czasie świątecznym mimo pro-|jednokonnego. Przedtem już istniały 
szonych obiadów, olbrzymich choinek | w Szwajcaryi stowarzyszenia asekura- 
kręcących się naokoło własnej osi,| cyjne pogrzebowe, których członkowie 
wygrywających katarynkowe melodye |»a drobną opłatą zyskiwali prawo po- 
i mmo rafinowanych  podarunków, grzebu gratisowego — obecnie ule- 
które każdy gość musiał wlec do do-|twienie tej ostatniej posługi obywate- 
mu. Tylko maski i dziwaczne kostyu- ;lom związku biorą do rąk sfery urzę- 
my, porozwieszane na wystawach skle- | dowe — bo nie ulega wątpliwości, iż 
pów w parterze, a nawet na pierwszem z czasem za Bernem niejedno pójdzie 
i drugiem piętrze „ożywiają“ berliń- | miasto, za miastami kantony, za kan- 
skie ulice i zapowiadają karnawał, tenami Związek może. Gdy bowiem o 
podczas którego w sposób podnoszący | dobroczynność chodzi, wszystkiego po 
ducha wszystko się gromadzi w jakiej- | szwajcarsku spodziewać się można. 
kolwiek większej sali, co pod policyj- Uniwersytety genewski i zurychski 
rofeserów swoich dostar- 


w osobach 


czyły świeżo wszechówiatowej kronic% 
skandalicznej niepośledniego materya- . 
łu. Bohaterem skandala gónewskiego 
jest profesor ekonomii politycznej (wy- 
kładał także i w uniwersytecie lozań- 
skim) Jaquemont, którego życie nad 
stan, a właściwie gra na giełdzie, do- 
prowadziły do całego szeregu oszustw 
i nadużyć, długo, bo lat kulka z dzi- 
wną nieopatrznością tolerowanych, tak 
przez ofiary oszusta, jak i policyę. 
Popierany przez obóz radykalistów i 
masonów, Jaquemont, zgoła poważnych 
kwalifikacyj do profesury nieposińda- 
jący, otrzymał jednak katedrę, która 
powagą swoją osłaniała sprawki pseu- 
do-uczonego i jednała zaufanie, Na 
skórze wołowej nie spisałby „konoep- 
tów“ pana profesora, którehu wre- 
szcie jeden z banków logäńskioh na 
sfałszowany weksel bez żadnych tru- 
dności wypłacił 200.000 fr. Jaquemout 
prócz straconego a znacznego majątku 
żony i dzieci, zarwał ludzi oo naj- 
mniej na pół miliona i dopiero pozwa- 
ny za sprzedaż rzeczy zajętych mu 
przez komornika, nie chcąc, i ałasznie 
w bliższą styczność wchodzić s 

mi, uciekł podobno do Belgii, a poli- 
cya, zdaje się, w ucieczce tej starała 
się nie stawiać mu przeszkód. 


ia, oświadc 
iż przenieść nie może hańby, wsk 
jąc Meyera, jako winowajcą. Rod 
zmarłej wystąpiła ze skargą, śle 
zaś wykryło cały sze przestę 


zak lekarza. Himo tọ odpo 
z wolnej stopy za kauoyą 40. 


rzutów; wszystkie sąd u“ 
dzione, karę jednak wy a 
stu śmieszną. Skazano Meyera na ośr 
miesięcy WE 6.000 franków od 
szkodowań, koszt procesu i pięcioletx 
zakaz praktykowania. Skazany xak 
żył apelacyę. 
Na pociechę dotkniętych powyśsz 
mi skandalami uniwersytetów 
carskich, spotkało je świeżo odsnać 
nie w osobie profesora Zygmu 
Laskowskiego i to odznaczeń 
nielada. Ziomek nasz otrzymał od I 
stytutu francuskiego wielką nag 
Montyon'a (priz de U Anatomie) ra 
sługi, położone w dziedzinie anatom 
a głównie za atlas swój anatomiczny, 
jak wiecie — wspaniałe wydawnictwo. 
Nagrody tej Akademia udziela zwykle 
co lat 5, a nie mówiąs już o znacznej, 
bo kilka tysięcy franków wynoszącej 
kwocie, najwyższy to we Franocyi nau- 
kowy zaszczyt, tytuł: Lauréat de PlIn- 
slitut de France“. Jest to ukoronowa- 
nie karyery naukowej prof, Laskow- 
skiego. Odznaczenie, tem dla niego i 
dla nas cenniejsze, iż, o ile wiadomo, 
pierwszy raz otrzymał je Polak. 


zywają głosy dumy, otuchy, pewności |su do czasu przedostają się straszliwe nem przedsięwzięciu starał się Getsl ną kontrolą stoi. 
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Erk podniósł go jak belkę, posta- ją znowu za rękę, aby ogrzać stygną- błysk szlachetnych kamieni, ale połysk: W tej chwili rozległ się głos Men- dziś towarzyszyć jego kuiążęcej mo- 
wil na nogi i wiókł kilkanaście kro-,cą krew. Spojrzenie jego zawisło na topiącego się dynmentu. singena, który wołał nazwisko Erka, ści, podając za wymówkę, iż musi dać 
ków za sobą, aż wreszcie cisnął dale-: pięknej bladziutkiej twarzy, na dłu- — Chwała Bogu! zawołał — a zaraz też potem z gęstwiny wyszła natychmiast odpowiedź na waźny list 
ko od siebie na miękką murawę bogatej gich jedwabistych rzęsach, które rzu-| przychodzisz pani do siebie; o jakież długa postać dworaka, za którą wy- swego ambasadora. 

trawy i mchu. cały cień na policzki, na delikatny przebyłem katusze! sunęła się hrabina Florencya, zady- Katuszą dlań byłoby patrzeć w o- 


któremu za 


LENA 


powieść współczesna 


z niemieckiego. 


(Ciąg dalszy.) 


— Dzięki Bogu głuchym nie jestem 
— rzekł znowu młody człowiek przy- 
tłamionym głosem — ale nie jestem 
także ślepym, i widzę, co się tu dzie- 
je. Księżną panią przeproszę, ale w czte- 

oczy. Teraz słyszałeś pan moje o- 
statnie słowo 1 zabieraj się... jazda l 

— Stajesz się bezczelnym, mój mło- 
dzieńcze — syknął Erk — jeszcze sło- 
wo, a wyczerpie się cierpliwość moja; 
precz z drogi, mówię! 

— Precz ty, uwodzicielu! — ryknął 
Rupert głośno i jednym ruchem ręki 
dobył z kieszeni nóż, którym zamie- 
rzył sią na Erka, dle prawie w tejże 
chwili zachwiał się i wstecz postąpił. 

Erk uchwycił nóż silną dłonią, 
skręcił go, wydarł z rąk szaleńca i 

" cisnął go daleko w gąszcze krzaków, 
- drugą zaś pchnął go w pierś tak sil- 
nie, że biedak runął na ziemi . 

Erk przyskoczył doń natychmiast 
i chwycił za ubranie na piersiach; cho- 
ry i wątły młody człowiek wił się da- 
remnie pod uściskiem żelaznej dłoni. 


Padł jak wiązka słomy, ale zale-; meszek, pokrywający górną wargę jej: 


dwie uczuł się zwolnionym od uścisku just cudownie wyciętych, choć pobla- 
tej potężnej pięści, porwał się z ziemi, dłych, na poły rozchylonych, za któ- 
rzucił swą czapkę w twarz zwycięzcy jremi świeciły białe zęby. 


I 


głowę. 
— Poszedł? — zapytała — skale- 
czył pana? Jestem do 4 odważna, ale 


4 widocznem wysileniem podniosła | 


szana i zarumieniona. Oboje widocznie 
zakłopotani. 
— Słyszeliśmy zdala urywane gło- 


i ze spojrzeniem najstraszniejszej nie- 
nawiści, znikł w gęstwinie starych 
SOSEN. 

Erk stał chwilę nieruchomo, aż 
przekonał się, że biedny waryat rze- 
czywiście się oddalił; potem wrócił do 
leśniczówki. 

Krew biła w jego skroniach, a zi- 
mny pot wystąpił na czoło; odetchnął 
glęboko, gdy wychodził z za węgła 
domu i znalazł nawet jakiś żart, aby 


— Najdostojniejsza pani, czy nie 
słyszysz mego głosu! — wołał pochy- 
lając się nad nią. 

Ciągłe milczenie. 

Oddech jej owiewał jego twarz. 

Pragniónie jakieś szalone opano- 
wało go i prawie bez zastanowienia 
pochylił się szybko ku niej i przyci- 


‘anal płonące usta do tych warg pobla- 


dłych i zsiniałych, które wśród tego 


|namiętnego uczucia drzeć szybko za- 


częły. 


ujrzawszy nóż w jego ręku straciłam | Wila Florencya — a sami zbłąkaliśmy 


czy tego dobrego pana, 
gościnność czarną się odpłacił niewdzię- 
GzNoŚCIĄ. + 


zatrzeć przykre wrażenie tej niemiłej 
sceny. ; 
Księżnę zastał na ławeczce; siedzia- | 


Czy oddałą pocałunek pogrążona 
w głębokiem marzeniu, czy też z całą 


| zmysły. Czy doprawdy nie ci się nie 
stało ? 

— O, najdostojniejsza pani, bądź 
|0 mnie spokojną — rzekł usiłnjąc za- 
psnowaó nad swem pomięszaniem, — 

alom małą nauczkę temu młodzie- 
niaszkowi, której pewnie nie rychło 
zapomni. Ale czy możesz wasza ksią- 
żęca mość odważyć się na to, aby 
'pieszo powrócić do domu? Może przy- 
i najmniej zechcesz jeszcze chwilę wy- 
począć po tem przerażeniu? 

Zdawało się, że nie słyszy 


słów 


sy, jakby donośną sprzeczkę — mó-| Znał życie, kobiety i swój tempe- 
Wa I rament nadto dobrze, aby łudsió się 
się; bylismy w obawie o waszą wy- chociażby na krótką chwiię, jaki prze- 


sokośó. Dzięki Bogu, że widzimy wa- bieg wezmą rzeczy. 
szą książęcą mość w zupełnem zdro-| To co zaszło koło leśniczówki, sta- 
wiu. nowiło pierwszy krok na spadzistej 
Księżna szepnęła żywo Erkowi: | ścieżce, którego nie można było vofa 
— Przed nikim ani słowa o całem, Nie wierzył wprawdzie, aby gemdlenie 
zajściu. | księżnej było ndanem; uważał ją za 
— Czekaliśmy na was tam na osobę wyższą, która gardziłaby mafo- 
ławce — dodała zwracając się do hra- dusznymi półśrodkami, ale nie wątpił. 
biny. — Zdaje się, że tak zajmującą że zanim uznała za stosowne otworzyć 
prowadziliście rozmowę, że nie uwa- Oczy, już od dłuższej chwili była 


ła nieruchomie z głową przewieszoną 


świadomością i samowiedzą przyjmo- jego. 


wstecz i opartą na gzymsie małego wała te gorące pocałunki i pragnę- — Jakże mi go żal — mówiła do 
okna, z blademi jak trup ustami i o- ła ich? . ‘siebie — zamkną go znowu. Właśnie 
czymą przymkniętemi. | Chwilę jeszcze w porywie namię- trzy lata temu przyszedł z akademii 
a miłość Boga, przyjdź do sie- tności ssał słodycz pocałunku z jej ust leśnej, na którą książę go wysłał. 
bie najdostojniejsza pani — zawołał rozkosznych, potem podniósł się i pa- Ojciec jego tak bardzo o to prosił... 
ibliżając się do niej. itrzył z wytężeniem wszystkich zmy-|wtedy spotkałam go po raz pierwszy, 
Ona nie dawała znaku życia. słów w jej oblicze, które zwolna za- O mój Boże, czyż nie dość, jaśli kto 
Wziął ją za rękę, była zimną i czynało nabierać kolorów. Jeszcze sam jest nieszezęśliwym, czyż potrze- 
sztywną; czuł to mimo rękawiczki, chwilę miała oszy zamknięte; jego o- ba jeszcze innych unieszczęśliwiać ? 
Rozgłądnął się dokoła, nigdzie nie doj- panowała znowu chęć powtórzenia — Nie lituj się nad nim, księżna 
rzał wody, a drzwi leśniczówki mi- śmiałego wybryku, gdy zwolna pod- pani — wyjąknął Erk, nie mogąc od 


mo silnego pukania otworzyć się nie 
chciały. 


Przystąpił znowu do omdlałeji ujął wnym wyraze 


niosły się czarne rzęsy do góry, a o- niej oderwać oczu. — Najszczęśliwszym 
czy oneksowe patrzyły na niego dzi- jest ten, kim zawładnie wielka na- 
> nie był to zimny miętność, choćby nawet beznadziejna. 


żaliści na drogę. Podaj mi ramię, ko- 
chana Florencyo i zarzuć mi okrywką. 
Słońce się skryło, drzę z zimna. 


Rozdział dwudziesty szósty. 


Wieczorem nie przyszła do obiadu 
i kazała powiedzieć, że ma migrenę, 
Uczta minęła prawie w milczeniu. 

Po objedzie książe poszedł do jej po- 
koi, wrócił jednak za kilka minut mó- 
wiąc, że dostojna pani jest znużoną, 
potrzebuje wypoczynku i życzy wszy- 
stkim dobrej nocy. 

Noc była jasna. Książę wezwał całe 
towarzystwo do swego obserwatoryum. 
Erk wyraził ubolewanie, że nie może 


” | 


z - 
Ernapta i” 
się jego unkom,. pragnęła ich i 
S S ia olpibeila a. 
uż teraz zdecydowany był nie 
cofnąć się jak żak nieśmiały i bełwa- 
nowaty, lecz pochwycić w lot su- 
chwale szczęście, które oisnęło mu się 
;w objęcia. 


(C d: n.)' 
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Wszędzie z uderzeniem 

najlep- : 
Po- 

matką 
niej 


wspólną wieczerzę, 
północy, życzono sobie wszystkiego 
szego, wypijając toasty na powodzenie. 
wiadają wprawdzie, że nadzieja jest 
głnpich, — ale jakżeby źle było bez 
na świecie? 


spoczynek niedzielny. Czytelnia ka- 
tolicka wygotowała petycyę do namiestnictwa, 
którą można podpisywać w handlach pp. 
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10, Keschman Wincenty 11, Frank Fry- wności z mężczyzną, mija celu, dowo- 
deryk 40, Wojnar Kasper 11, Rzym-|dząc, że nie uważa się za równą te- 


kowski Jan 2, Merunowicz Adam 11, 
Kirchmayer Piotr 1, Borowiczka Stani- 


sław 31, Rosenfeld Wilhelm 2, Gismann |rzeczywistej, powinna pozostać kobie- 
Ferdynand 2, Bochenek Stanisław 2,|tą i pokazać w ten sposób swą war- 
Heczko Józef 1, Hanntz Stanisław 2, | tość, używając jej ha pożytek wszyst- 


Piestrak Józef 2, Kamiński Leon 2. 
W pionierach: Hoffman Teodor 9. 


W oddziale sanitarnym: Bejnaro-|dną; mężczyzna nie będzie nigdy wiel- 


wioz Jan 1, Woiewodzio Paweł. 
W furgonach: Biedermann Jan 3. 


Encyklopedya feminizmu. 


Paryski „Przegląd Enoyklopedy- 
ozny" poświęca swój ostatni numer 
wyłącznie kwestyi kobiecej. Wyjmuje- 
my z niego kilka „poglądów* na 
sprawę kobiecą: 

Paweł Hervieu: „Kobieta traktowa- 
ną jest jako rasa zdobyta, nie zaś ja- 
ko stowarzyszona. Skoro jest równą 
co do obowiązków i co do odpowie- 
dzialności karnej, winna stać się ró- 
wną mężczyźnie pod względem praw. 
Naturalnie przemiana 


dzi od Rzymian, czyli z epoki, kiedy 
biały mógł się stać niewolnikiem bia- 
łego, niewolnikiem swego przyjaciela“. 

Maurycy Jokay: „Jeżeli rozwój na- 
szego kraju w dziedzinie intektual- 
nej, moralnej i materyałnej dosięgnął 
poziomu rzeczywistego rozkwitu, win- 
ni to jesteśmy w znacznej części ko- 
biecie węgierskiej. Jestem za całkowi- 
tem równouprawnieniem kobiety. Przy- 
pominam sobie zresztą moją babkę, 
która wo:owałą i zastępowała mego 
“dziadka w” komitacie. Wykonywała 
znakomicie swe zadanie i nie dziwiło 
to nikogo“. 

E. Reclus, znany geograf: „Wszy- 
stkie cywilizacyi zgadzają się na je- 
dnym punkcie: nienawiść i pogarda 
dla kobiety. Bramini, Semioi, Helleno- 
wie, Rzymianie, chrześcijanie, maho- 
metanie rzucali na nieszczęśliwą po 
kolei kamieniami“. 

G. Brandes: „Ruch kobiecy nietylko 
zabezpieczy w przyszłości kobietę od 
męzkiego panowania, ale uwolni męż- 
czyznę od ciężarów fizycznych i u- 
padku moralnego, wynikłego z dzi- 
siejszego jego położenia jedynej pod- 
pory rodziny, zbyt ozęsto ofiary swej 
małżonki wymagającej, próżnej lub 
głupiej“. 

Dr. Manouvrier, słynny antropolog: 
Od r. 1878 do 1881 odbywałem w la- 
oratoryam antropologicznem Szkoły 
nauk wyższych badania anatomiczno- 
porównawcze nad cechami czaszki i 
mózgu u obydwu płoi. Potrzeba było 
tak upartej pracy, aby wyświetlić 
kwestyę i sprostować panujące wów- 
czas poglądy. Wykazałem tedy, że 
wbrew klasycznemu poglądowi, wzglę- 
dna objętość mózgu nietylko nie jest 
niższą, ale przeciwnie jest znacznie 
wyższą u kdbiety 

„Dowiodłem jednocześnie, że wyż- 
szość umysłowa, ilościowa i względna 
pociąga za sobą wyższośó intelektual- 
ną przy równej masie ciała. Aby ko- 
bieta była tak samo obdarzoną pod 
względem objętości mózgowej, obję- 
tość ta musi być u niej względnie 
wyższą z powodu niższości jej wzro- 
stu. Tak się rzeczy mają rzeczywiście. 
Kwestya objętości mózgowej jest ści- 
śle związaną z kwestyą mózgu i czasz- 
ki. Dowiodłem też następnie, że cząsz- 
ka kobieca mózgologicznie nietylko 
nie jest niższą od męzkiej, przeciwnie 
zaś przedstawia liczne cechy wyższo 
ści, ale cechy te nie pociągają za sobą 
wyższości fizyologioznej. Z powodu 
płoiowej różnicy wzrostu, również u- 
mysłowa płeć każe przypuszczać u 
loi żeńskiej cechy wyższości mózgo- 
ogicznej, co też istnieje rzeczywiście*. 

Edward Rod, filozof i powieściopi- 
sarz: „Jestem przekonany, że kobiety 
warte są więcej niź my 1 to zapewne 
pod każdym względem“. 

Jan Aicard, poeta: „Każda akarga 
objawia cierpienia, nawet skarga psa, 
gdy krzyczy, kiedy go biją. Jeżeli 
więc kobieta się skarzy, to znaczy, że 
cierpi, a każde cierpienie zasługuje na 
współczucie”, 

Sylvia Albertini, pestka włoska : 
„Dla kobiety rzeczywiście uczuciowej 
1 szlachetnie inteligentnej, miłość — 
to poświęcenie nieustanne“. 

Brada, autorka francuska: „Cywili- 
zacya jest, podług mnie, zjawiskiem 
porządku moralnego, który nie ma nic 


tego ro zaju | go roku poczynają u nas obowiązywać dwie 
zakłóci kodeks. Ale ten ostatni pocho-|nowe a wielce ważne ustawy, a mianowicie 


| kiewioz Włodz. 58, Horsky Józef 10, kobiety jest sprawą mężczyzny: wzno- 
'Havelka Kamil 40, Miinzer Bernard i szą się lub upadają razem.“ 


Drexlera, Zborowicza, w księgarni Jaku- 
O- |powskiego i w administracyi naszego pisma, 
KM O i W petyi tej zaznaczono, że należałoby, aby 
biet. D li GT ' rəstauracye i szynki były zamknięte w cza- 
Marya Dronsart, literatka: „Sprawa | „ję głównego nabożeństwa przedpołudniowe- 
go od 10—12 godziny a co się tyczy skle- 
pów, co do których ustawa państwowa po- 
wiada, że otwarte najwyżej przez sześć go- 
dzin a oznaczenie godzin pozostawiono na- 
miestnictwu po wysłuchanin gmin i korpo- 
racyi, iż najwyższy wymiar 6 godzin nale- 
żałoby zachować tylko do sklepów z wiktuała- 
mi, dla wszystkich innych zaś sklepów np. 
żelaznych, bławatnych, galanteryjnych, z 
bielizną, ubraniem itp. ograniezyć czas pra- 
cy w handlu do dwóch lub trzech godzin, 
co dla potrzeb publiczności jest zupełnie do- 
statecznem, Petycya wspomniana kończy się 
następującemi słusznemi żądaniami: 1. Na- 
miestnictwo raczy nie przychylić się do pe- 
tycyi lub uchwał rad gminnych lub korpo- 
racyi, o ile żądają otwierania sklepów w 
niedzielę od 10—12 rano w czasie główne- 
go nabożeństwa przedpołudniowego; — 2. 
przyznać sześciogodzinny wymiar czasu dla 
otwierania sklepów w niedzielę tylko skle- 
pom z wiktuałami, a ograniczyć go odpo- 
wiednio dla innych sklepów; 3. Namiestni- 
ctwo raczy przedłożyć ministerstwu wniosek 
zamykania resiauracyi i szynków w czasie 
głównego nabożeństwa przedpołudniowego. 


Kursa akademickie dla kobiet. 
Dnia 15 stycznia odbędzie się w lwowskiej 
sali ratuszowej, w godzinach  popołudnio- 
wych, uroczysta inaugnracya kursów akade- 
mickich dla kobiet, Program wykładów o- 
bejmuje w pierwszym kursie następnjące 
przedmioty: Wstęp do filozofii (prof. Twar- 
dowski), Pogląd na dzieje XIX wieku (pro- 
fesor Finkel), Geografia Polski (prof. Reh- 
mann), Katakomby w obec wiary, sztuki i 
historyi (profesor X. Bilczewski), Adam Mio- 
kiewicz w epoce twórczości (dr. Bruchnal- 
ski), Najnowsza literatura niemiecka (prof. 
Werner, Literatura i sztuka renesansu (prof. 
Bołoz-Antoniewicz), Z ekonomii i socyologii 
(prof. Głąbińskj), Historya opery włoskiej 
prof. Stan, Niewiadomski), Wstęp do geolo 
gii (prof. Zuber), Zasady biologii (p. Nuss- 
baum), Wstępne wiadomości z fizyki (prof. 
Zakrzewski), Z zakresu chemii (prof. Radzi- 
szewski), Z botaniki (prof. Ciesielski) Wstęp 
do Zoologii (pr. £. Dybowski), Z hygieny: 
ratunek w wypadkach nagłych (prif. Szpil- 
mann). O języku francuskim (p. Armborski). 

Wykłady odbywać się będą w godzinach 
popołudniowych w instytucie chemicznym. 
Na inauguracyjnem otwarciu kursów prze- 
mówi prezes Towarzystwa prof. Ćwikliński, 
a prof. Stauisław Głąbiński będzie miał 
wykład o „Kobiecie wobec kwestvi społe- 
cznej. 


Głóbek. Pod powyższym tytułem obra 
ek sceniczny, przedstawiony został dnia 27 
tm. w sali straży *ochetnicżćj, wykonany 
przez terminatorów, tych dotąd najbardziej 
zaniedbanych dzieci miast większych, tych 
przedstawicieli ulicy, biednych, trudnych, a 
zawsze wesołych i pustych. Towarzystwo cd 
działu ów. Stanisława Kostki pod dyrekcyą 
ks. Szydłowskiego T. J. zajęło się losem 
tych chłopców i stara się o to, ażuby za- 
niedbanych moralnie i umysłowo prze- 
kształcić na przyzwcitą i myślącą młodzież 
rękodzielniczą, 

Ks. Szydłowski jako ich przewodnik na 
drodze prawd wiary i moralności, jako naj- 
lepszy ojciec i opiekun czuwa nad temi 
młodemi duszami z największą gorliwością, 
ażeby wychować krajowi pożytecznych i 
uczciwych obywateli a Bogu wiernych wy- 
znawców. Nie dość, że udziela im nauk re- 
ligijnych, lecz dba także i o ich potrzeby 
materyalne i ażeby przyjść im w tem z po- 
mocą, urządziło Tow. Oddziału św. Stani- 
sława Kostki przedstawienie na dochód ter- 
minaterów. Po przedstawieniu „Źłóbka* roz. 
dawał ks. Szydłowski włssną ręką termina- 
torom „wpisowe“, ubrania, strucle i bakalie. 
Na dniu 3 bm. odbędzie się przedstawienie 
„Żłobka* w sali Sokoła na dochód termina- 
torów. Nie wątpiray, że publiczność zgroma- 
dzi sią licznie, ażeby wesprzeć cel dobro 
czynny i przekonać się naocznie o postępie 
ku dobremu. 

Biletów nabyć można w dzień przedsta- 
wienia w kasie w „Sokole“ od godz, 2 po- 
południu. 


Co to za gospodarka. W listopadzie 
r. 1894 zapisała Stefania Przedrzymirska 
cały swój majątek, składający się z Maćko- 
wiec i Koniuch, oraz Sierakowiec i Iwassko- 
wiec na liceum żeńskie w Przemyśla, po- 
stanawimjąc, iż przez dziesięć lat z docho 
dów tego majątku i ze sprzedaży drzewo 
stanu wartości około 70.000 zł. mają być 
opłacane długi i legata a następnie liceum żeń- 
skie utworzone. Rada gmiuna m. Przemyśla 
do spadku się zgłosiła i takowy w posiada- 
nie ohjęła. Przy pertraktacyi spadkowej o- 
szacowano cały majątek na 450.000 zł. a 
roczne dochody na 19.392 zł. i drzewostan 
na 70.000 zł. Burmistrz przemyski zwołał 
następnie ankietę, do której powołano syn- 
dyka Rady gminnej i testamentem ustano- 
wionych kuratorów pp. H. Krulikowskiego i 
L. Tarnawskiego. Ankieta ta obliczyła, że 
po spłaceniu wszystkich długów i legatów, 
zostałoby jeszcze rocznego dochodu 1.370 
zł. i las wartujący 60.000 zł, tak, że po 
dziesięciu latach istotnie do utworzenia li- 
ceum możnaby przystąpić, Ankieta ta uchwa- 
liła w końcu, że na zapłaeenie wszystkich 
długów i legatów należy zaciągnąć pożyczkę 
w wiedeńskim Boden-Credit-Anstalt,. któraby 
się spłacała z dochodów dzierżawnych. Tym- 
czasem Rada gmińna przemyska nic nie u 
czyniła; pożyczki nie zaciągnęła, sekwestru 
nie spłaciła, choć miała na spłacenie tegoż 
wyrobioną już promesę Tow. kred, ziem. na 
38.000 zł. a natomiast dopuściła do licyta- 
cyi majątku Maćkowiee, oszacowanego na 
240.000 zł., za zaległe raty tegoż Tow. 
kred. w kwocie 3.800 zł. Maćkowice zostały 


„Hrabia de Peyronny:* „Miłość jest 


Griess- traut“, filozofka: „Mężczy- 
zna jest ze wszystkich samców stwo- 
rzenia jedynym, co się uważa za wyż- 

Aletta Jacobs, Holenderka: „Do- 
względem ekonomicznym, wszelkie 
prawa cywilne, polityczne i społeczne 


Lieutier, literatka: „Kobieta, która 


mu ostatniemu, pozostając kobietą. 
Aby dowieść swej równości, absolutnie 


kich.* 
Marya Martin: „Ludzkość jest je- 


kim, dopóki godność kobiety poświę- 
coną będzie jego egoizmowi * 

Alina Valette: W miłości, w przy- 
jaźni, w polityce itd. oddawajcie się 
tylko równym.* 


czas odnowić przedpłatę! 


KRONIKA. 


Lwów d. 2. stycznia. 


Nowe ustawy. Z początkiem przyszłe- 


podatkowa i o postępowaniu sądo- 
wem w sprawach cywilnych. Obie 
są doniosłego zuaczenia nietylko dla fachow- 
ców, ale dla ogółu ludności. Bącząc 
zawsze, aby czytelnicy nasi znaleźli w pi- 
śmie naszem nie tylko szybką i dokładną 
informacyę, jako też rozrywkę dla umysłu, 
ale odnosili też praktyczną dla siebie 
korzyść i w ten sposób zwracał im się go- 
wicie wydatek uczyniony na prenumeratę 
Gas. Nar., postanowiliśmy dać ira możność 
zapoznania się z duchem i głównemi : 
pisane oba tych taw, "aby W połrztbie 
wiedzieli, jak się wziąć do rzeczy i jak so- 
bie dać radę, W tym celu zapewniliśmy so- 
bie fachowe ale zarazem popularne o obu 
ustawach rozprawki. Reformę podatko- 
wą wyłoży zaszezytnie znany z licznych 
prac naukowych profesor skarbowości na tu- 
tejszym uniwersytecie p. dr. Stanisław Głą - 
biński i odnośną rozprawę zaczniemy 
drukowsóć w Gas. Nar. już za dni kilka. 
O postępowaniu sądowem w spra- 
wach cywilnych napisze dla Gas. Nar. 
radca sądu lwowskiego p. Adolf Walter. 
Nie można wątpić, źe zapowiedź tę spopu- 
laryzowania w Gaz. Nar. dwóch tak wa- 
żnych dla całego społeczeństwa ustaw, z 
któremi niemal każdy zapoznać się musi, 
przyjmą nasi czytelnicy z zadowoleniem. 
Nasz fejleton. Na pierwszy kwartał 
bieżącego roku mamy w tece redakcyjnej 
następujące fejletony: nowelę „Czarny 
czy biały?*, powieść „Córka tancer- 
ki“ i opowiadanie prof, dr. Dunikow- 
skiego z życia Polonii amerykańskiej : 
„Dziewica z mgły“ i „Anarchisia" 


Zapiski osobiste. Hr. Gołuchowski, 
minister spraw zagranicznych, przybył do 
Lwowa we czwartek wieczorem pociągiem 
błyskawicznym celem odwiedzenia swego 
ciężko chorego stryja hi. Stanisława Gału- 
chowskiego. Zamieszkał w pałacu Gołuchow- 
skich, odjeżdża zaś dzisiaj wieczorem pocią- 
giem pospiesznym do Wiednia. 

Ministerstwo kolejowe rozpoczęło z 
dniem 1 stycznia wydawać Dsiennik urzę- 
dowy (Amtsblatt). Pisma tego abonować nie 
można. 

Nianowania. Sąd krajowy wyłszy 
krakowski zamianował prowadzącymi księgi 
gruntowe w sądach powiatowych: Dymitra 
Żelaskę dla tyczyńskiego, Juliana Karmań- 
skiego dla krzeszowickiego, Władysława 
Wincentego 2-ga im. Kamieńskiego dla an- 
drychowskiego, Alojzego Augnsta 2 ga im. 
Hoffmana dla myślenickiego. Wincentego 
Harmatę dla krosieńskiego, Kaspra Szy- 
maszka dla  starosądeckiego, Zygmunta 
Wiśniowskiego dla kęckiego, Bronisława 
Wernera dla limanowskiego, Antoniego Ob- 
tułowicza dla nowotarskiego, Józefa Kowal- 
czyka dla milowieckiego, Józefa Pomiankow- 
skiego dla chrzanowskiego, Cyryla Tchó. 
rzewskiego dla kalwaryjskiego i równocze- 
śnie przeniósł kancelistów do prowadzenia 
ksiąg gruntowych: Stanisława Śliwę z No- 
wego Targu do Podgórsa i Jana  Magierę 
z Limanowy do Brzeska. 

Ślub panny Heleny Szemelowskiej z hr. 
Kazimierzem Rnssockim pobłogosławiony bę- 
dzie dnia 9 b. m. o godzinie 7 wieczorem 
w kościelo OO. Jezuitów we Lwowie. 

Noc Sylwestrowa odznaczała się ru- 
chem. Między godziną 1 a 2 w nocy moż- 
na było spotkać mnóstwo liczniejszych grup 
wracających do domów, a dorożki tłakły 
sią po bruku w takiej masie, jakby za dnia. 
W kasynie wojskowem bawiono się wybor- 
nie, a w Kole literacko-artystycznem zebra- 
ła się również spora liczba członków na 


też d. 2. września z. r. sprzedane na publi- 
cznej licytacyi za 115.000 zł. 

Zapytujemy, czyby też rada gminna 
przemyska nie mogła była znaleźć 3800 zł. 
na zapłacenie raty Tow, kredytowego, aby 
zapobiedz licytacyi, mając do dyspozycyi las 
wartujacy 60.000 zł. i promesę Tow. kred. 
ziemsk, na 88.000 złr. I dlaczego rada 
gminna na terminie sądowym licytowała 
tylko do 110.000 zł., skoro majątek był 
oszacowany na 240.000 zł? Nowo nabywca 
Maćkowiec wyrobił sobie mir, jak mówią, 
i pożyczkę około 100.000 zł. na majątek 
kupiony za 115.000 zł, 

Przy takiej gospodarce i gdyby owa 
sprzedaż przymusowa znalazła sądowe za- 
twierdzenie, nietylko spadłyby zapisy dla 
rodziny i na cele dobroczynne, ale i główna 
myśl zmarłej: utworzenie lyceum, nie mo- 
głaby być urzeczywistnioną, 

Poruszamy tę sprawę publicznie, pra- 
gnąc, aby kompetentne czynniki w nią 
wglądnęły, jak dowiadujemy się bowiem, 
i druga posiadłość Sierakowce, należąca do 
majątku śp. Przedżymirskiego, zagrożona 
jest niebezpieczeństwem sprzedaży  licyta- 
cyjnej ! 

Co to za gospodarka ? 

Odezwa! W parafii Mościskiej, w miej- 
scowości Zakościele, istnieje drewuiany ko- 
ściółek, należący do najstarszych w kraju 
naszym. 

Pierwotnie była tam parafia, której rok 
założenia, z powodn braku dokumentów, 
nieznany. Jednakże parafia i kościół, pod 
wezwaniem św. michała, założone są na 
wiele wcześniej przed rokiem 1397, z któ- 
rego to roku pozostał dokument. Dopiero w 
roku 1602 parafia i probostwo z Zakościela 
przeniesione żostały do Mościsk. 

Kościół w Zakościeln był zarazem twier- 
dzą, bronił kraju i mieszkańców przed na- 
padami Turków, Tatarów i Kozaków, a stąd 
ucierpiał bardzo wiele od pożarów w czasie 
oblężenia. I tak w r. 1648 Kozacy spalili 
kościół razem z lndem wieruyis, który szu- 
kał schronienia w kościele, Obl gany kilka- 
kroć przez Tatarów ponosił wielkie szkody, 
Mimo to odbudowany po klę:kach, od czasa 
do czasu poprawiany dotrw:ł czasiw naszych 
dzięki staraniom i ofarnuświ gmin: Zako- 
ściele, Strzelczyska, Krys. >i v i Rzadkowi- 
ce. — Czego jednak nie l-k nali Tatarzy i 
Kozacy dokonał czas ; Kos 1a! lrewniauy chy» 
li się ku upadkowi i gr zi ruiną. Szkoda 
tak cennej historycznej i „ :kiej w naszych 
okolicach pamiątki ! 

A po wsiach nędza, | -k środków naj- 
uiezbędniejszych do utr y «anie, Ciężary 
obecnie tak są wielkie, 1% « ność strasznie 
pod uiemi jęczy. 

Jednak pomimo to żal *:m dać zaginąć 
kości:łowi, do którego caw dziesiątki poko- 
leń sę przywiązały, który świadkiem był 
nasz) dawnej chwały i wielkości, 

Wobec tego stanu rzeczy uniżenie pod- 
pisari, uzyskawszy od Wysokiego o. k. Pre- 
zydyrm Namiestnictwa pod dniem 27. listo- 
pada 1896 r. do 1. 11747 pozwolenie do 
zbierania na cel powyższy w całym kraju 
kolek'y, widzą się zmuszonymi odwołać się 
do œ łego Społeczeństwa w kraju, a miano- 
wicie do Wysokiej Szlachty, Przewielebnego 
Duchowieństwa, P. T. Panów Urzędników i 
(bo aatal Puliczpośc rza o 
o łaskawe przyczynienie się do tego dzieła 
zbożu:go, które Bogu chwałę a narodowi 
naszemu pamiątkę lepszych czasów zachowa, 
a Bóg, który o najdrobniejszej ofierze dla 


Jego chwały podjętej niezapomina, nieomie- 
szka i P. T. 


ofiarodawcom udzielić swego 
błogosławieństwa, 


Od komitetu budowy kościoła św. Michała. 
Mościska dnia 12. grudnia 1896. 


Ks Alfred Włodzimiers Białogórski 
rz. kat. proboszcz, 
Wawrzyniec Kuziński. Michat Matusz. 


Wigilia w Niemczech. Przodkowie 
Niemców, prastarzy iermanowie  święcili 
dwanaście razy do roku „świętą noc ku 
czci dwunastu bogów. 

Chrześcijanizm wyparł bogów pogańskich 
doszczętnie, w zwyczajach jednak Niemeów, 
przechowują się do dziś ślady i pozostało- 
ści obyczajów z epoki przedchrześcijańskiej. 

W zmienionej formie, pod postacią odpo- 
wiednią do obecnych czasów, występują sta- 
rzy bogowie, a właściwie pamięć o nich do 
dnia dzisiejszego. Dzień św. Mikołaja, popu: 
larnie zaś Nikolo, jest najbardziej oczekiwa- 
nym i najbardziej ulubionym, ponieważ jemu 
zwyczaj wyznacza rolę rozdawania upomin- 
ków gwiazdkowych. 

W niektórych okolicach Niemiec, głó- 
wnie zaś w Szwajcaryi występuje inna bo- 
gini. 

W świcie jej znajduje się stary bóg ger- 
mański Wotan i błazen. 

Jest to bardzo wesoły orszak — dzie- 
wczę, uosobienie dobra i piękna dźwiga w 
drobnych  rączętach jarzącą się tysiącem 
świateł choinkę, obwieszoną mnóstwem po- 
darunków, które niesie pod rodzinną strze- 
chę, błazen rozśmiesza i bawi ludzi. Wotan 
ma obowiązek karania występnych, ale w 
takiem otoczeniu i on jest bardzo wyrozu- 
miałym. 

Niektórych bogów obyczaj przemienił w 
złych demonów. Takim jest „der kleine 
Knecht Ruprecht*. Uplastycznionym on jest 
w postaci chłopca, odzianego w niedźwie- 
dzią skórę i występującego z  pęczkiem 
rózg, dla karania „niegrzecznych dzieci*. 

Wieczerzy wigilijnej, takiej jaka n nas 
jest w zwyczaju, nie miewają. 

Gromadzi się tylko rodzina około bożego 
drzewka i przybyli wzajemnie obdarzają się 
upominkami, bawiąc się przy dźwiękach 
pieśni „o Tannenbaum, o Tannenbaum* lub 
innych, zamiast spiewanych u nas kolęd. 

Dzień wigilijny w Niemezech uważanym 
jest za dzień wróżby na cały rok. 

Nietylko wiejskie dziewczęta, lecz i pan- 
ny ze sfer inteligentnych wymykają się wie- 
czorami do wróżek, prosząc o wyczytanie z 
kart horoskopów na r. p. 

Naiuralnie, że najwięcej oczekiwaną i 
najgoręcej upragnioną jest wieść, czy w tym 
juź roku zjawi się rycerz po zdobycie ser- 
duszka i rączki. 

Przepowiednie bywają również skwapli- 
wie badanemi z form ołowiu lnb wosku la- 


nego do zimnej wody, Myśliwi obowiązkowo 
udają się w dniu tym na łowy, a w nie- 


których dzielnicach chłopi zakradają się do 
ogrodów sąsiada w celu uszczknięcia gałąz- 
ki z drzewa owocowego. Z powodzenia wy- 
prawy wnioskują o szczęściu, jakie w planach 
będzie im służyło. 

Pamięć o gwiazdce dla biednych jest 
ogólnym zwyczajem, Każdy „Verein* czyni 
coś dla biednych, 

Nawet dzieci obce, biedni chłopcy sło- 
waccy, snujący się jako druciarze po ulicach 
Berlina, zawsze głodni, często zziębnięci, w 
dniu wigilijnym również mają swą gwiazd- 
kę, na której w ich języku do nich umyśl- 
nie wyszukany mowca przemawia. 


Skarb muzeum bryt.ńskiego. Rok 
temu zarząd brytańskiego muzeum w Lon- 
dynie utworzył był salę, nazwaną skarbem 
„złotych ozdób“ — oczywiście starożytnych. 
W tych dniach dodano do tej sali obszerny 
gabinet i umieszczono w nim nader cenny, 
nowy nabytek, wydobyty z wykopalisk w 
Enkomi, blisko Salamisu, na wyspie Cy- 
prze, Wykopaliska te prowadzili od ostatnie- 
go marca do września dwaj specyaliści rg 
zedlni, pp. A. Murray i Artnr Shmith, f 
duszów zaś potrzebnych dostarczyli wyko. 
nawcy testamentu niejakiej panny E. Turne- 
równy, zmarłej w roku 1892, a wielkiej za 
życia miłośniezki starożytności. 

Nowy skarb składa się z 464 przedmio- 
tów. W liczbie tej jest 155 dyademów i 
blaszek na usta z czystego złota, znalezio- 
nych, jak prawie wszystkie inne przedmio- 
ty w grobowcach. Blaszki służyły do zakry- 
wania ust nieboszczyków, są formy podłu- 
żnej, liściowej, zakończonej ostro na obu 
końcach, szerokości niecałego cala. Djade- 
my. kładzione na czoła, mają 5 do 6 cali 
długości, od 1 do 1!/, szerokości, Dalej są 
naramienniki szczerozłote, grube i wężowate 
lub szerokie i okrągłe, te zaś mają wypukłe 
ozdoby : rozetki, łby wołów, słońca, liście 
lotosowe i palmowe. Nakoniec, okok kilku- 
dziesięcin pierścieni, są tu długie łańcuchy, 
o okrągłych ogniwkach ze złotego drutu, u- 
żywanych przez Fenicyan i Egipćyan, a za- 
pewne i przez starożytnych Greków, zamiast 
sztuk monety. Niektóre przedmioty mają 
wyrBźny charakter asyryjski, czysty, inne — 
fenicki, grecki i egipski, 


Ciekawy odczyt. Zaraźliwe 
budzą obawę wśród szerokiej 
która z przestrachem , nieraz 
tycb, co 
kają. 

Istotnie, nie jest k westya małej wagi — 
pytanie: czy ci, co m ją stycznoć z pacyen- 
tami, nie przen: x's sau zarazka 1 czy go 
nie udzielają ini: m? 

W tych dn ch w londynie ogromną 
senzacyę wywoł:! r ra, iednego z tamtej- 
szych lekarzy, o!lesytauy w an zielskiem tow. 
hygienicznem. 

Referent ah Santzenson twierdził, iż roz- 
szerzają chorobę zaraźliwą... sami lekarz». 

Oto, co mówił tenże na posiedzeniu 
wspomuianem wedle streszczenia zamieszczo= 
nego w Timesie; 

„Lekarz zabiera z sobą od chorego ba- 
kcylusy na rękach, ubraniu, we włosach, 
pod podeszwami — wszędzie. Tymczasem 
myje on co najwyżej ręce i twarz, lecz nie 
dezynfekcyonuje całego ubrania przed uda- 


niem się do į pacyentóy, Przerażające 
są Cyfry a h Thre, 
rodzinach samych lekarzy stWierdzone. 

„Siopień prawdopodobieństwa powstania 
choroby w domu lekarza w Londynie prze- 
wyższa 2'/, raza prawdopodobieństwo uka- 
zania się choroby zakaźnej gdzieindziej. 
Straszne więc jest położenie rodziny le- 
karza ! 

„My, lekarze — wołał dalej mowca — 
dbamy o dezynfekcyę, organizujemy kwaran- 
tanny, a sami przenosimy chorobę ze szpi- 
tali do domów prywatnych, od  pacyentów 
do zdrowych. Do nas to należy zastosować 
starożytną maksymę:  „Medice, cura te 
ipsnm“, 

„Otóż proponują — kończył? — aby w 
różnych punktach Londynu pootwierać sta- 
cye dezynfekcyjne, dla lekarzy, chirurgów, 
sióstr miłosierdzia itd. Cokolwiekby to ko- 
sztować miało, zawsze się to opłaci zdrowo- 
tności powszechnej — i sumienie nam u- 
apokoi...* 

Tyle rzekł lekarz — a wnet jeden z fa- 
brykantów londyńskich, Broodwood ofiarował 
wielką sumę na założenie takich stacyj de- 
zynfekcyjnych... 


Opalanie i przewietrzanie mieszkań, 
na pozór rzeczy bardzo proste, w gruncie 
rzeczy nie są wcale łatwe. Kwestya ta zaj- 
mowała i zajmuje wiele specyalistów, Nie- 
dawno w instytucie Franklina dr. Wolff zło- 
żył raport, zawierający wiele pożytecznych 
w tej materyi wskazówek. Między innemi 
twierdzi, iż mieszkanie będzie dobrze prae- 
wietrzane tylko wtedy, gdy na każdego znaj- 
dującego się w nim człowieka będzie przy- 
padało w ciągu godziny nie mniei niź 42 
metrów świeżego powietrza, co wynosi dla je- 
dnego człowieka 11 litrów świeżego powie- 
trza na sekundę. W takich warunkach pro- 
cent kwasu węglowego nie przewyższy w 
dwójnasób normalnej ilości tego gazu w po- 
wietrzu zewnętrznem. Pomimo to ten konie- 
czny dla zdrowia ludzkiego stosunek nigdzie 
nie bywa przestrzegany i objętość powietrza 
w każdym pokoju zinniejszają znacznie me- 
ble, szafy, portyery i inne przedmioty. Wsku- 
tek tego ludzie są wątli, bledzi i skłonni 
do wszelkiego rodzaju chorób. Co się tyczy 
opalania mieszkań, Wolff różni się od wię- 
kszości hygienistów, utrzymuje bowiem, iż 
w domach należy utrzymywać stale tempe- 
raturę 20 stopni wyżej zera podłag Celsyn- 
sza. Ale przy takiej wysokiej temperaturze 
organizm człowieka staje się skłonnym do 
zmziębień, zwłaszcza podczas większych chło- 
dów na dworze, Hygieniści są jednomyślne= 
go zdania, iż temperatura nies powinna prze- 
wyższać -4+ 15 stopni. Dla zdrowych wy- 
starcza 14, dla starców, używających mało 
ruchu, pożądana jest temperatura 17 stopni, 
W cela zaprowadzenia prawidłowego opala- 
nia, jak pisze dalej Wolf, należy brać pod 
uwagę grnbość ścian domu i  materyał, 2 
którego są budowane. Scianę, mającą 40 oen- 
tymetrów grubości, przenika zewnętrzne 
zimno dwa razy mniej od ściany mającej 
20 centym, grubości. Obicia, drzwi, podłogi 
przepuszczają dużo wewnętrznego ciepła, to 
też ogrzewanie pokojów do temperatury nor- 


choroby 
puablicznośc!, 
spogląda na 
się bezpośrednio z chorymi sty- 


WŁADYSŁAW BAŻANT, WE LWOWIE "ei teweste kolonialnych, herbat, win, ram. dolkateów owoców połaśniewy 


a 


u 
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malnej w rozumieniu hygienicznem powinno! 
odbywać się z pomocą kaloryferów. Co się! 
tyczy zwyczajnych kominów i pieców, są one 
doskonałe, jako wentylatory. lecz do ogrze- 
wania bardzo kosztowne, gdyż przez kominy 
ulatnia się największa ilość ciepła. 

Z Rzymu piszą: Kolonia polska wzro- 
ela w ostatnich czasach przez przybycie na 
dłużej: pani Janowej Kraszewskiej, synowej 
J. I. Kraszewskiego, państwa Pileckich z W. 
Ks. Poznańskiego i pani Stahl z Odessy, z 
rodziną. 


W „Jedności“ w katoliekiem stowa- 
rzyszeniu robotników odbędzie się dziś w 
niedzielę 8 b. m. o godzinie 7 wieczorem 
pogadanka o „Rozwiązaniu kwestyi socyal- 
nej drogą ustawodawstwa". 

Zarząd Tow. łyżwiarskiego, widział 
się zniewolonym z powodu wzrastającej cią- 
gle liczby zgłaszających się do pobierania na- 
uki w sztuce łyżwiarskiej, przyjań jeszcze 
trzeciego nauczyciela, w osobie p. Antoniego 
B. poleca niniejszem tego ostatniego szcze- 
gólnym względom publiczności. 

Repertoar teatralny- 

W niedzielę popoł. o g. 8. „Dzwony z 
Corneville* operetka w 3 aktach R. Plan- 
quetta, wieczorem „Jaś i Małgosia“ opera w 
8 aktach a 5 odsłonach Humperdineka. 

W poniedziałek po raz pierwszy „Popy- 
chadło* komedya w 4 aktach Jana Szutkie- 
wicza. 


Wilhelma  antiartretyczna, antireumaty- 
czna krew przeczyszczająca herbata, Fran- 
ciszka Wilhelma w Neukirchen, w Górne 
Austryi jest do nabycia we wszystkich apte- 
kach po cenie Í zł, w. a. za paczkę. 


Najlepsze czernidło w świecie. 
Tylko fachowiec jest w stanie, liczne i naj- 
rozmaitsze chemiczne produkty w handłu 
zbadać, eo do ich dobroci, podczas gdy cała 
publiczność, by być dobrze obsłużoną, zdaną 
jest wyłącznie na renommée dotyczących fa- 
bryk. Ażeby być zupełnie pewnym swej 
sprawy i w interesie naszych czytelników, 
polecamy z ©. k. uprzyw. chemicznej fabry- 
ki produktów St. Fernolendta w Wiedniu, 
od 65 lat rozpowszechnione we wszystkich 
krajach najlepsze fabrykaty zwane: Najlep- 
sze w Świecie czernidło. Czernidło to, wy- 
tworzone z najlepszych chemieznych składni- 
ków, na wielu wystawach zostało premio- 
wane najpierwszemi odznakami, ma ten 
wielki przymiot, że obuwiu nadaje pięknego 
czarnego połysku i skórę utrzymuje trwale. 
Równie znakomitym jest natoralny cróme 
Fernolendta do jasnego obnwia, tudzież 
Fernolendta pasta metalowa do czyszczenia, 
a przy zakupnie należy uważać na nazwi- 
sko St. Fernolendta i dotyczące marki o- 
chronne. 


| TELEGRAMY. 


(otrzymane wczoraj). 


Wiedeń d. 1 stycznia. 
Cesarze udzielił „radcy pie 


administrgcyjnego dr. Adamowi 


u |dą na sródek marcar ~~- 


ygienicznem powinno'dwińskiemu tytuł i charakter pr-| Wiede tytuł i charakter pre- 
zydenta senatu. 
Budapeszt d. 1. stycznia. 

Dyurnista w ministerstwie rolni- 
ctwa Balchel, który wykradł akty o 
niema jeckq-rogyj skim traktacie cłowym, 
skazany został na 7 miesięcy, redaktor 
Irezedy zaś, który odnośny akt opu- 
blikował w Magyar Orszag na 3 mie- 
siące. 

Berlin d. 1 stycznia. 

Berlińska i szczecińska giełdy zbo- 
żowe rozwiązały się wskutek nowego 
rozporządzenia o giełdach, a zwła-|W. 
szcza wskutek postanowienia, iż w ra- 
dzie giełdowej mają zasiadać także 
zastępcy rolnictwa i młynarstwa. 

Giełdziarze widocznie aby obejść 
nową ustawę, utworzyli „wolny zwią- 
zek*, który nie podpada żadnym 
normom. 

Wiedeńska giełda zbożowa przy- 
słała berlińskiej i szczecińskiej gieł- 
dzie telegraficzne gratulacye z powo- 
|du tak dzielnego (I) wystąpienia prze- 
łeiw agrarnym zakusom. 

Madryt d. 1 stycznia. 

Królowa regentka podpisała dekre- 
ty przyznające administracyjno-polity- 
czne reformy dla Portorico. 

Sztokholm d. 1. stycznia. 

Testament Nobla został otwartym, 
nie został jednak publikowanym po- 
nieważ wiele dodatków do niego znaj- 
duje się w Paryżu. Prawie cały swój 
olbrzymi majątók zapisał Nobel na 
międzynarodowy fundusz dla popiera- 
nia nauki i nmiejętności. 

Londyn d. 1 stycznia. 

Dochodzenie w sprawie wykradzenia 
dokumentów, dotyczących mobilizacyi 
i obrony wybrzeży angielskich wyka- 
zały, że pewien urzędnik ministerstwa 
wojny dwom rządom obcym wydał 
ważne dokumenta. Śledztwo toczy Bię 
dalej. 

W Dublinie padły poprzedniej nocy 
dwa strzały przed pałacem wicekróla 
Irlandyi. Straż stanęła pod bronią; o- 
kazało się, że się obaj żołnierze, sto- 
jący u bramy na warcie, na nabite o- 
stro karabiny pojedynkowali się; żaden 
nie poniósł szwanku. 


(otrzymane dzisiaj). 


Wiedeń d. 2 styoznia. 
Cesarz wyjedzie d. 6. bm. do Mitrz- 
steg na polowanie w Alpach styryj- 
skich. 
Wiedeń d. 2 stycznia. 
Fremdenblatt potwierdza doniesie- 
nie Gazety Narodowej, że wybory po- 
słów do Rady państwa rozpiesne bę- 


Wysprzedaż 


Bez blami konkurencyinej 


niżej cen własnego kosztu, 
Tylko po koniec grudnia 1896. 


Obok mojego magazynu 
plac Fialicxi 1. 2 
poleca 1337 


A. KRZYSZTOFOWICZ 


Makaty, Gobeliny, Dywany, 
Ekramy, Parawany, Lambrekiny, 
Hafty różnorodne, Kocyki, Kol- 
dry szyte, Firanki, Portiery, Sza- 
liki dekoracyjne, Materye, Plu- 
szo, Serwety, Kapy na łóźka, 

'Futerka przed łóżka itd. 


Kosmopolit! 
gpirytugowa lampa 2arowa 


majlopsze światło , prawdziwe tylko wtedy, 
r y pochodzi 


2 Towarzystwa dia Światła żarowego 


w Dreznie. 
EG" 100.000 sztuk w użyciu. "Twq 


Najwspanialszy efekt świetlany 


przy 400/, oszczędności materyału. 
Sprzedaje wyłączny reprezentant dla 
Austro-Węgier 


JOSEF GOLDSCHMIED 


Prag, Wenzelsplatz 62. 
Zastępców poszukuję. 


Oryginalna amerykańska kauezukowa 


Drukarnia czcionkowa 


jakoteż stampilie £ pieczątki otrzy- 
mać można wprost od 
fabrykanta 
stampilij i 
czcionek 


T LEW I N Adlergosst WA. 


Diukarni czcionkowa z bezpłatną maszyn- 

ką i szczypozykami , do drnkowania same- 

mn mniejszych pism, nadaje się bardzo 
jako praktyczny 


PODAREK NOWOROCZNY. 


Z 80 ezcionk. x 120, z 130 ezcionk. 2 — 
z 190 g 250, z 325 n ET 
z 315 r r 375, z 890 A 4:50 
Podnszeczka na farbę : 
wielkość: 6>q4 30 ot., 914X65 40 ot 
117 60 , 168 90 „ 


Towar nieodpowiedni przyjmuję napowrót. 
Obszerne cenniki wysyłam gratis i franco. 
Agentów poszukuje się. 


Płaszcze gumowe, parasole, Kalosze mu 


Do nabycia we „wszystkich andjat 
korzennych i delikatesów 


Prawdziwy rarytas miód (patoka) spocyał karpacki 


pochodzący z aromatycznych ziół i kwiecia pełonin i szezytów naszych Karpat, 
dochodzących do 1500 m. n. p. m., przewyższa swą delikatnością w posmaku i bia- 
łością, główn.e działalnością leczniczą wszelkie możliwe miody, jako miód dee 
serowy pierwszej rangi. 
krtani £ płuc używany codziennie w małych dawkach oddziaływa na ustrój nere 
wowy jaknteż na eały organizm nader zbawieunie. Wysyłka w puszkach 5 kilo 


wagi wraz z opakowaniem, franco, po 3 złr. 30 ct. 
Jan Marcinków w Sołotwinie Mizuńskiej, poczta Wygoda 


zł 
KADZIDŁO KOŚCIELNE nui- 


KADZIDŁO KRÓLEWSKIE skła. 


KADZIDŁÓ WARSZAW SKIE 


zka - 
KADZI DŁO AN' TI MIAŻMATY- 


fr 


słabościach nerwow 
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JAN IENATO 


Poleca 


najprzedniejsze kadzidłu wyszezególnione lieznemi 


medalami zasługi 


et, 
|KADZIDŁO 
preie w paczkach po 50 Ą przez 


da się z kwiatów, żywie i bal- 


samów wydzielających nadzwy- TES 
ozaj Piac woń, pakieciki vie 
po 4 i 8 ct, pudełko po 25 i —50 Poi y 
KADZIDŁO SUŁTAŃSKIK płyn- pureso 
ne, polewa się na rozżarzoną KADZIDŁO 


blachę, wytwarza przyjemny i 
bardzo, posznkiwany zapach, 
fiakonii —2 

wietrze, fl 
płynne, przyjemza i delikatna 
weń tego kadzidła nadaje się 
bardzo do salonów i taduarów 


fla 


ne przy 


25 et, i 


CZNE jest niezrównanym środ- 
kiem w tych wszystkich razach 
gdy idzie o odwietrzenie po- 
wietrza w mieszkaniach i zapo- zezają 

bieżenie rozwijaniu się chorób yi 
PO flakon 25 et. i —50| pudełko 


ape 


Lwów, plac Maryack:. 


ogrzanie otrzymuje się 
bardzo przyjemny zapach , Poe 
ozka zawierająca tuzin 


się za pomocą rozpylacza, 
bardzo przyjemną i zdrową 
woń, odświeża i oczyszcza po- 


TROCICZKI CZERWONE i czar- 


przyjemną woń, pakiety po 2 
OO 4. 6.1.10 ot pudełko b 15, 


TROCICZKI DRSINFEKCYJN E 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dwa 3 Stycznia 1897. Nr. 3. 


Wiedeń d. 2. stycznia. 
W ciągnieniu losów kredytowych 
wygrał 150.000 zł. nr. 60 z seryi 2145, 
80.000 zł. nr. 5% z seryi 398 i 15.000 
zł. nr. 62 z seryi 2145. 
Wiedeń d. 2. stycznia. 
W ciągnieniu losów regulacyi Du- 
naju padła główna wygrana 80.000 zł. 
na nr. 89.888, 20.000 zł. wygrał nr. 


68.861, a 10.000 zł. nr. 212.342. 
Wiedeń d. 2 stycznia. 


Dr. Lueger zamknął kancelaryę 
adwokacką, zamierzając poświęcić się 
wyłącznie polityce. 
Wiedeń d. 2. stycznie. 
Na poniedziałkowem posiedzeniu 
Izby posłów prowadzoną będzie dalej 
rozprawa budżetowa. Rada państwa 
zamkniętą będzie w końcu stycznia.) 
Budapeszt d. 2 stycznie. 
Mówią, że niodobór wystawy mi- 
lieniowej wynosi nie pół, ale półtora 
miliona złr.; pokryć go będzie musiał 
rząd. Rozpisano licytacyę na niesprze- 
danych 66.554 zeszytów i 998 ozdobnie 
oprawnych egzemplarzy wydanego w 
czterech językach dzieła przepysznego 
n Wegry tysiącletnie i wystawa milie- 
niowa*. 
Paryż d. 2 stycznia. 
Soleil pisze: Potrzeba publiczność 
objaśnić w sprawie przeobrażenia ar- 
tyleryi; Francya poniesie wszelkie po- 
trzebne do swojej obrony ofiary. 


Berlin d. 2. stycznia. 
Konwencys niemiecko - holenderska 
względem wzajemnego wydawania 
zbrodniarzy została już podpisana. 
Oboje cesarstwo wybiorą się jachtem 
„Hohenzollern“, skoro lody w Kiel pu- 
szczą, w podróż po morzu Śródziem- 
nem. Na jacht wsiądą dopiero w Genni. 
Przeciw zamianowaniu Huangtaun- 
schiena posłem chińskim w Berlinie, 
oświadczył się rząd niemiecki z powo- 
du, że dyplomata ten będąc w Singa- 
pers konzulem chińskim, dopuszczał 
się matąctw i na żądanie Anglii został 
stamtąd usunięty. 
Rzym d. 2 stycznia. 
W poglądzie swoim na rok zeszły 
podnosi półurzędowa Opinione pono- 
wnie wierność Włoch dla trójprzymie- 
rza, opartą na wzajemnym szacunku i 
zaufaniu. A jak się zarazem wielekroć 
okazało, przymierze to nie stoi na za- 
wadzie jak najserdeczniejszym stosun- 
kom Włoch z nienależącemi doń mo- 
carstwami. Fakte w zupełności stwier- 
dziły oświadczenia Rudiniego i Viscon- 
ti Venosty. 
Konstantynopol 2. stycznia. 
Wczoraj odesłano stąd na koszt 
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"~io sae 5.000 softów. do ich_ gmin] Dla : 


Amatorskie BN AU 


wymagają porządnej i dokładnej charakię. 
ryzacyi osóc występujących. Jako "i! 
teatru hr. Skarbka we Lwowie , 
nalony w iym zawodzie, podejmuię się od. 
nośnych zamówień tak w miejsou, jak i 
na prowineyi ; 
pudry, róże i „sminki do charskteryzowa- 
nia Leiohnera, franenskie i angielskie. 

Przyjmuję wszelkie roboty "fryzyerskie 
i wypożyczam peruki , 
nader wielki, 

Ceny bardzo nmiarkowane. 


Edward Grillmayer, 


RONCEGNO' 


najsilniejsze naturalne żelazne i mineralne wody 


fi d. 2. stycznia. |przynależności. Za kilka dni odesłą-| 
nych zostanie jeszcze kilka tysięcy. 
Przymusowe to wywożenie softów mo- 
tywują tem, że zamierzali oni podczas 
święta Ramazanu urządzić wielką an- 
tirządową demonstracyę. 

Na wczorajszej radzie ministrów 
postanowiono zgodzić się na żądanie 
ambasadorów, ażeby do żandarmeryi 
na Krecie przyjmowano także ludzi, 
nie będących obywatelami państwa tu- 
reckiego. Tymi dniami ma sułtan sank- 
cyonować tę uchwałę. 

Londyn d. 2 stycznia. 

Wedle doniesienia z d. 31. grudnia, 
rozbił się pod Nagasaki (wielki port 
japoński) niemiecki parowiec poczto- 
wy ,,Hohenzollern*. 


Wiadomości giełdowe. 


— Wiedeń 3. stycznia. (Telegram 
Gas. Nar.) Dzisiaj o godź. 2. minut 
10 w południe notowano na giełdzie 
wiedeńskiej: kredyty 87675, węg. zakład 
kredytowy 41375, anglobanki 158: —, 
lenderbanki 24950, koleje państwowe 
363:25, elbethal 276:25, akcye tytonio- 
we 147— , &lpiny 8750, losy tureckie 
51 40, unionbanki 297 50, ruble 127/50. 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 2 stycznia. 


Hotel Żeorśa. J. Czerniakowska z Kipi- 
nerki, Z. Lenartowiczowa z Kamionki Stru- 
miłowej, K. Juciński z Bełzca, St. Jaciński 
z Pererowa, J. Szumperter z Buska, dr. 
Szafiarski i dr. Bardel z Krakowa. K. hr. 
Rostworowski x Hrehorowa, H. Wilczek z 
Gródka, E. Hassner i A, hr. Segar-Cubanac, 
z Wielkich Mostów. 


Wadosłane. 


iZ tę rubryka redakcyo nla odpowiedni 


Oryginalną bieliznę Dr. prof. j 
JAEGERKM, chustki i pledy zi- 
mowe, chustki i spodniczki 
włóczkowe, bluzki i halki weł- 


niane poleca w największym wyborze 
najtaniej 


Magazyn Schayerów 


we iLwwapww iie. 


Lekarz chorób kobiecych i akuszer 


Dr. Leopold Schellenberg 


b. operator kliniki położniczo-ginekologicznej 
prof. Chrobaka we Wiedniu, b. asystent 
król. kliniki chirurgicznej prof. Mikulicza 
we Wrocławiu, b. lekarz kliniki chorób we- 
wnętrznych grof. Nothnagla we Wiedniu 
osiadł we Lwowie i ordynuje przy 
ul. Kopernika 1. 22 od 3—5 popołna. 
ogich od 9—10 przedp. bezpłatnie. 


m. M M a 


„Hotel Imperial: 


Lwów, ul. Trreciego Maja 1. 3. 


Mam zaszczyt zawiadomić Wysoką Pu- 
bliczność, że po rozwiązaniu spółki, tak 
gmach, ja i sam hotel objąłem na wyłączną 
własność. W dobrze zrozumianym interesie 
usunąłem wszelkie dotychczasowe braki i 
niedogodności, a pod kierownictwem Archi- 
tekty Wgo Dolińskiego cały budynek we- 
wnątrz swoim rozkładem i urządzeniem zmie- 
nił się nie do poznania, 

Wszystkie pokoje gościnne gruntownie 
odnowiono, wytapetowano ; nowe umeblowa- 
nie, pościel ete. z pierwszych firm dostar- 
cZono. 

Nieszczędziłem wykładów, gdzie tego- 
czystość, wygoda i wzorowy porządek wyma- 
ga, tak że hotel ten dziś pod każdym wzglę- 
dem do godności pierwszorzędnych hoteli eu- 
ropejskich podniesionym został. 

Hotel ma do dyspozycyi Wysokiej Publi 
czności 80 pokoi w cenie od 80 ct. wyżej, 
remizę, powozy — wedle wszelkich wymo- 
gów urządzone łazienki i dobraną służbę — 
dobrze zaopatrzoną piwnicę. 

Restauracyę i kawiarnię hotelową 
objął p. Cieślik, kilkoletni kuchmistrz w ka 
synie szlacheckiem a dwudziestokilkoletni re- 
staurator w hotelu Georga. 

Livząe na względy Wysokiej Publiczności 
zostawiono ceny jak najumiarkowańsze a po- 
mimo ogromnych wkładów i adaptacyi ni- 
gdzie takowych nie podwyższono, 

Wobec czego tuszę nadzieję, że hotel ten 
stanie się dla P. T. Przejezdnych najmil- 
szym przystankiem i miejscem wypoczynku 
we Lwowie. 

Z wysokiem poważaniem 


W. Ziołecki. 


lokomobile 


SES” Lwów, 1894 wielki złoty medal. BE 


Przyrządy do młocari parowych, 


W 


Specyalista w shorobach uszu, nosa, gardła | krtani 


Dr. Zygmunt Spalke 


b. asystent-demonstrator kliniki prof. Grubera, 
lekarz kliniki prof. Stórka we Wiedniu. 
Qrdynuje [I —12 i 3—5 ut. Grodzickich 4 1. piętro. 


f 
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TEATR Hr. SKARBKA. 


W niedzielę dnia 3. stycznia 189%. 
Początek o 8. popołudniu 


Dzwony zCorneville 


operetka w 4 aktach R. Planquette. 


Wieczorem : 


Siódmy występ gościnny panny Maryi Ko- 
złowskiej, primadonny opery neapolitańskiej 
oraz p. Gabryela Górskiego 


Po raz siódmy: 

4 m = - 
Jas i Meaigosis 
Opera w 3 aktach a 5 odsłonach 
Engelberta Humperdincka. 

Osoby: 


p. Górski 
pni Skalska 


Piotr, miotlarz 
Gertruda, jego żona 


Jaś de. . . pna Bohusówna 
Małgosia  ) ich pna Kozłowska 
Czarownica pni Kasprowicz 
Duch rosy pni Kliszewska 
Duch nocy pni Bronikowska 


Michał archanioł, aniołowie, dzieci i duchy 
Rzecz dzieje się w czasach bajecznych w 
domku, w lesie, przed domem czarownicy 
i w uiebie. 
Nowe dekoracye według oryginalnych 
wzorów. 
Początek o godzinie 71/4 wieczór. 


i młocarnie 


jalzoteż 


szystkie imne rolnicza maszyny | narzędzia 


spocyalnie do tutejszych warunków uprawy 
zastosowane 


najznakomitszej konstrukcji, najlepiej i najtaniej wykonane 


alreone przez najpierwsze powagi lekarskie na : 


Picie wody trwa przez cały rok. 


(poczta i telegr. Żywiec) 


znawców jako wyrobione 


DES po cenach fabrycznych "4BĘ 


Żorża. 


losy, monety zagraniczne 


po najumiarkowańszych cenach 


Polecamy 


na losy do najbliższych ciagnień. 


niedokrewność, blednicę, choroby skórne, nerwowe i kobiece, malaryę etc 


Do nabycia we wszystkich składach wód mineralnych i aptekach. 


DYWIRKKA FABRYKA SUKNA = 


„Bogucki, Kossuth, Karmocizi“ 


wyrabia wszelkie tkaniny w zakres sukiennictwa wchodzące jakoto : 
sukna gładkie dla Duchowieństwa świeckiego i zakonnego, dla 
Sokołów, Straże ogniowych, Skarbowości, Wojska i t. p., 
korty, szewioty, palmerstony i t. p. na nbrania cywilne, tkaniny 
z wełny czesankowej (kamgarny), wielbłądziej i t. d., uznane przez 


z dobrej wełny, starannie wykończone i stotunkowo tanie. 

Na sezon bieżący fabryka przygotowała odpowiedni dobór to- 
waru w modnych barwach i wzorach, kióry nabywany być może 
z pierwszej ręki: 


z Składach słównych: 


+, We Lwowie w składzie fabrycznym na Galicyę wschodnią i zę 
w magazynie sukn i towarów wałnianych modnych firmy B. Mikullński & L 
Krekowski na placu Maryackim, hotel 
2) W Krakowie w składzie fabrycznym ma Galicyę zachodnią (kierownik 
p. S. Łysakowski) w Bazarze krajowym na uiiey Wiślnej i św. Anny. 
3) W Nowym Bączm w składzie fabrycznym, w domu Wp. Baczyńskiego 
przy nlicy Jagiellońskiej (kierownik p. Chełmoński). | 
4) W Stanisławowie w składzie fabrycznym na obwód stanisławowski 
(kierownik p. M. Sierakowski) przy nl. Kaźmierzowskiej, dom Wgo Dankiewieza 
Składy te są w stosunku z najlepszymi krawcami miejscowymi , którzy zobo: 
wiązali się wykonywać roboty według cen możliwie nmierkowanych. 
Fabryka znpnje od producentów wełnę krajową i prosi o oterty. 


Kupujemy i sprzedajemy wszelkie papiery wartościowe jak: 
renty państwowe, listy zastawne, akcye, 


| EP MEC WH ES W 
ORYGINALNE LOSY 


pojedyncze lnb grupami ra spłaty miesięczne jak najtaniej; po 
złożeniu pierwszej raty każda wygrana należy się już kupującemu. 


Towarzystwo bankowe i kantoru wymiany 


SCHELLENBERG 8. KREYSER 


Lwów, plac Halicki 1. 


794 


ciasta, et:žery, masielnica 
że, serwisy na ocet i oliwę, 


u Pierwszej Węgierskiej Spółki Akcyjnej 
dla fabrykacyi maszyn rolniczych 
w Budapeszcie. 


Cenniki i obliczenia kosztów darmo i franco. 


ciw 


pa 


umowy. 


llustrowane cenniki 
gratis i franco. 


Proszę nważać na adres 


Liebe go cukierki z extra 


od lat 30 znane i nieprześcignione jako najskuteczniejszy „środek sdprewadza- 
jący fiegmę i przeciw kaszlowi. Przy ostrom powietrzu na 
rzeziębieniu. — Paczki po 10 1 15 ct. w aptekach. 
i pół-fiaszkach we Lwowie w aptekach pp.: P. M kolascha, H. Blumenfeida, J. 
Piepesa , A. Rappaporta, Z. Ruckera, K. Sklepińskiego, J. Wewiórskiego, St. 

Lachowicza , L. Haya i Antoniego Ehrbara. 1128 


J. Panl Licbe in Tetschen *k. 
O 


MIKOŁAJ LUDWIG 
ulica Akadomicka L 3. 


odowego 


lepsza ochrona prze- 
» nabycia w «ałych 


D 


powodu 


ROZWIĄZANIA | 


stosunku komisowego z wiedeńską firmą 


TEPPICHHAUS METROPOLE 


ws CE (pasaż Hausmana 8) ul. Sykstuska 6 


Cenę dywanów perskich, smyrneń- , | 
skich jak i wielu innych europejskich 
angielskich, brukselskich dywanów 
salonowych” i sciennych, chodników, 
francuskich gobelinów, kap na stoły 
i łóżka, kołder, koców, der na konie 

i sanie itd. 


A zniżono ceng o 80, 40, 50, ba nawet o 
Ba Najlepsza sposobność do nabycia 
m podarków na Nowy nok. 


Resztki chodników, materyj meblowych, „akoteż 
dywanów z małemi wadami bajecznie tanio. 


Lokal i urządzenie ewentualnie i skład towarów natychmiast całkowi- 
cie lub częściowo wyjątkowo tanio do nabycia. Dla ulgi na spłaty wedle 


E. M. Bernfeld 
właściciel magazynu Au Louvre 
b. komisjoner wiedeńskiej firmy Teppichhaus, 

Metropole 


Lwów, ulica Sykstuska l. 6 
(pasaż Hauumanna). 


A 


Znakomitym wynalazkiem , szczególniej 
dla kościołów wilgotnych są | 
niezniszczalne 


Stacy drogi krzyżowej 

emaliowane w ogniu na cynku, 

w ramach zwykłych, gotyckich i romań- 

skich, wyrabiane obecnie w Paryżu, przez 

firmę Ponssielgue Rusand, nadwornego 
„ jubilera Ojca świętego. 


KSIĘGARNIA KATOLICKA 


Da WŁAD. KIEKOWSKIEGO 


w Krakowie 
otrzymafa jedyne zastępstwo tych stacyj 
na csłą Polskę: przesyła na żądanie chę- 
tnie jedną stacyę na okaz i cbjaśnia o 
Senie, która jest bardzo umiarkowaną. 


DROBNE OGŁOSZENIA 


po 1 et. od wyrazu. 
-< QLESŁAW JANKOWSKI Pracownia 


myśliwską wszelkich systemów pod gwa- 


ADOLF KAMPEL 


Lwów, ul. Karola Ludwika 29 


sprzedają taniej niż WSZĘÓZIA. 


gips, cement portlandzki, wapno 
hydrauliczne, wyroby steingutowe 
i cementowe, cegły i płyty ognio 
trwałe, piece kaflowe, ter odwo- 
dniony (Steinkohlenther) asfaltowe 
płyty izolacyjne, ogniotrwałą pa- 
ę dachową, cement drzewny 
wo a Karbolineum, narzę- 
dzia, jak w ogóie wszelkie 


materyały budowlane 


ręcząc za dobroć towaru. 
Telefon Nr. 469. 8 34 


wia man wisłą a> NIe pny | D r. Ro Sy Balsam 
| 


rancyą wypróbowaną i uregulowaną. Sprze- 
daż łusek nabojowyeh, maszynek do na- ; 
bijania i zakręcania. Rekoustruowane na- | 
boje, również miarki na proeh zastosowane | 
do kalibru. Wszelkie reperacye przyjmuje! 
90 


się pod gwaraacyą. 3 


panua posiadajaey studya rolnicze 
'1 dłuższą praktykę, poleca się. 
Adreng Mirski, Stryj-Sokołów. 


REMIOWANE medalami tutki Niemo 
jowskiego sa wszędzie do nabycia. 


Bulion 


świeży, parą gotowany, przewyborny, po 


sniżonych cenach złr. 5'—, 6—, 1:50; dla 
ehorych z samego drobiu i dzikiego ptae- 
wa po 10 zdr. kilo. Łapszyn — Brzeżany 


uli n nięgny i 2 dziczyzny 
z ion a a BI 
poleca handel 7915 


St. Markiewicza 


we Lwowie, w Rynku 1. 43. 


Krople do zębów 


(dawniej Liton zwane) uśmierzają natych - 
miast ból zębów. Flakon 40 i 60 et. We 
Lwowie w apt'ze P. Mikolascha, w Stry- 
ju w aptece J. Drągowskiego. 1360 


tæa Stare i nowe sprze 
NW daje najtaniej 
y E Emil Weiner 
| | WIEN 
I., Salzthorgasse 8. 


> Darlehen 


von 500 fi. anfwärts bis zaw 
höchsten Betrage als Personal- 
credit eoulant und diserot be- 
vargt Agentar Budapest, Post- 
i:eh 107. 1379. 


pprzedaż dóbr. 


100 do 300 zir. miesięcznie 
mogą zarobić osoby każdege stanu , w 
każdej miejscowości bez wkładki ka- 
pitału i ryzyk., przez sprzedaż pra- 

wnie dozwolonych losów i papierów 
| „sofa AC Zgłoszenia pod: Leichter 
erdienst, Rndolf Mosse, Wien. 1224 


at © małżeństwie 


przez Dr. Retau'a (39 ilustr.) 1 złr. 


0 życiu towarzyskiem 


MĘŻCZYZNA, 


przez Dr. Q. Freytaga 1 złr, oba dzieła 
razem złr. 175 markami pocztewemi. 


GUSTAV ENGEL, Berlin W. 9. 


zawsze ostre ! 
Fałszywe stąprięcie niemo- 
żliwe, jedynie prkryezne 
na wszystkie głaadkie po- 
wierzchnie. Cennik i świa- 
deetwa darmo i franco. U 


| Kaszab & Breuer 
fabryka’ podków dla koni 
* „(| Budapest, Edtv0sgasse 42 
G i we wszystkich lepszych magazy- 
nach żelaznych. 


/ Stalowe H-odcyle 


ekarza pułkowego i fizyka Dr. G. j 
Sohmidta sławny 8181 


OLEJ USZNY 


usuwa czasową głuchotę, szum w u- 


szach i przytępiony słuch nawet w 
razie zadawnienia. Do nabycia po £— 
złr. w.a. za fiaszkę ze sposobem uży- 
wania tylko w aptece Piotra Mikola- 
soha we Lwowie. 


Pewne małe 


przedsiębiorstwo 


dające się zanrowadzić w każdym domu, 
a nie wyniagająee żadnego kapitału. Ar- 
tykuł niesbędny. Znaczny zarobek zape- 
wniany. Do listu dotączyć markę na dzie- 
slęó centów.  Adresować: Eggart & Co., 
Mailand (itallen). 9951 


żołądkowy 
, Z spteki 

B. FRAGNERA W PRADZE 
jest od lat 30 powszechnie znanym 
Środkiem domowym. Służy do pobu- 
dzenia apetytu i dobrego trawienia, 
działając łagodnie przeczyszezająeo. 

Przestroga. 
Wszystkie części opa- 
kowania zaopatrzone 
są urzędownie dozwo- 
loną markę ochronną. 


Główny skład : 
Apteka B. Fragnera 
„pod Czarnym orłem* 


Praga, Kleinseite, róg Spornergasse. 


Duża fiaszka 1 złr., mała 50 ct, 
pocztą o 20 et. więcej. 
i Wysyłka pocztowa codzienna. 


Składy w aptekaea Austro- Węgiersk. 
monarchii. 1488 


EE NĄ AC 


Można nabywać przez każdą księgarnię 
wyszłą w 32 nakładzie broszurę radcy 
Dr. med. Móllera 


D rozdraźnieniu systemu nerwowego 


Wolna wysyłka po 60 et, w markach 
pocztowych. 7563 
Curt Röber, Braunsohweig. 


Tylko złr. 3| 


Najstosowniejszy podarunek na 


UF=EOCZY S4OŚCI 
lub jako pamiątka po zmarłych 


6481 NJOI m 
Kuo707€7 


ci 


adzi do trwałej wiel- 
oszczędności ! 


ŻAROWE 


stowego zaprawienia, na - 
kat , nadpalone, gotowe do 
dla każdego odbierey, do na- 
ftowego używania , o niedośsi- 
sile Światła i trwałości , ręczy 
oleaca po 43 et za sztukę, tuzin 
r. frameo za pobraniem pocztowem : 
Willi Bud. Berlin W. 36 
Berliner Gasgiahicht-Indartrie. 

NB. Do rozprzedaży hurtownej poszu - 
kuje się zdolnych agentów. 


N. Stingl'a Wiedeńskie 1172 


| PIECZYWIAA 


uznane jako najwyborniejsze do her- 
baty, wina i lodów. Złożone w su- 
chem miejscu utrzymują się nieskończe- 
nie długo nie nie tracąe na dobroci i 
smaku, dlatego też należy je gorąco za 
lecić dla każdej rodziny. Cierpiącym na 
żołądek polecane przez lekarzy. Zamó- 
wienia od 10 pudełek (po 30 et.) posała 
się franco. Wyborny ehleb Grahama. 

Wien, Il., Circus- 


N. Stingi & Neffe garse 36, Post 2. 
ni m A 
Brzytwy Arbenz'a 


z dającą się odmienić klingą, . 
są sławne w Świecie z nad- (zB 
zwyczajnej dobroci i — 
zdumiewającej łatwo 


świ przy goleniu. Nia są to niemieckie, 
t. zw. tanie brzytwy, ale francuskie fabry- 
katy, a oznaczone imieniem i adresem fa- 
brykanta A. Arbenz, Jougne, Doubs , daia- 
ce najzupełniejsza rękojmie jakości, 
pewności i prawdziwości! Każda sztu- 
ka, któraby przy użyciu nie odpowiadała 
wymaganiom , zostanie z wszelką gotowo- 
ścią zmienioną na inną. Do nabycia we 
wszystkich handlach. 8052 


BRZYTWY ARBENZA 


z ostrzem do wyjmywania 280, ostrza za- 

pasowe po 85 ct., paski do obciągania od 

złr, 1-—, mydlurki, pendzle, lusterka, my- 
dła do golen'a, otrzymał do wyłącznej 


S. PIELECKI i S", Lwów 


magazyn broni, amunieyi, rowerów, 
przyborów myśliwskich i uniformowyeh. 
pt A" 


Chodniki 


kokosowe 1 coratowe, 
kLINOLEULKG,, 


Prześcieradła KUNOWO 


poleca 


W. CZOPP 


Lwów, Żółkiewska 1. 2. 
Cenniki odwrotną pocztą. 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 3. Stycznia 189%. Nr. 3, 


owad wikia - WEKA WE W W O A PODANA NA 1 A = 0 m TA KA TT „MA A, M ae A W. W AE ara 


Majatok na Fęorzech| 


w pobliżu Gralicyi, 800 morgów, 
w terenie naftowym, piękny dwór, 
tylko za 425.000 natychmiast do 
nabycia, wyłącznie dla nabywcy. 
B. von Keczer, 
S. Bogdany via Abos, Ungarn. 


Wieder, 


Patentowany 


Kaflowe palowiska do maszyn. 


Prawnie zastrzeżony. 
ÁUOZƏZJJSEZ BIUMEJĄ 


Drzyrząń zabiezpieczajgy 
przeciw 1253 TEE 


RUDOLF GEBURTH € 


urządzą piece, wszelkie palowiska — fabryka i lejarnia żelaza 


VKEI Eaisexrxstrasse Nr. 71. 
C. k. uprz. piece o nieustającym ognia z płomieniem. ES 
C. k. uprz. piece o nieustającym ogniu „Austria“ szed 


przydatne do każdego materyału opałowego, niezrównane w zastosowaniu i swojej prostocie. 
Wielka oszczędność | Piece palą się eałemi miesłacami. Płaszeze ochronne do pieców z wentylacyą. 
Kaflowe piece o nieustającym ogniu. 


Płaszcze z ianego Żelaza do pieców dopełnianych z wentylem. | 
Piece dopelniane od 7 zł. wyżej. Piece przenośne. | 


jakoteż hoteli i innych zakładów. Przenośne kuchnie do gotowania. 


Największy skład pieców, kuehoń ł palowisk od najprostszych do najwykwintniejszych , ama- | 
liowanych. 33857 Cenniki i wzory gratis i Mae ŁU TRY: 1382 


Skład we Lwowie u Jan chumana, plac Ra rnardytrński. 


iL 


> € 


Całe urządzenie kucheń , zarówno dla wielkich domów, U 


P e ik nadworny maszynista, 


sia e E (ONtINENtA|- Pneumatic & ' 


niezmiernie praktyczyny, zamiugujący na 
pierwszeństwo przed wszystkimi innymi. 


© CJ 
Jest lekki mały, nie psuje obea a, nie po- 
trzeba go stamtąd usuwać i just zupełnie es n A SZ 
niewidoczny. U © 
© é 


Za nadesłaniem 60 ct. posyłam pocztą 
franco. Także za pobraniem pocztowem, 


G. A. Stanek jun., Reichenberg. 


Odsprzedajaącym udzielamy opust 


; Herbabnego aromatyczna 


a a 
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YIL/1, Eaiserstrasso 74 1 75. 


I na prowincyl. 
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Wszyscy {rzy szanują sw | GaN 
= —-— Zdrowie i chcą je j|. e 
sttwańó+ a jsdnak nie chcą wyrzec się oj 
przyjemności z używania kawy, dó, 
której przywykli. Dodatek bowiem z 
kawy Kathreinera niweczy powszechnie 
znane, zwłaszcza przy stałem używaniu 
tak zdrowiu szkodliwe działanie kawy 
ziarnistej, nerwy rozstrajającej. $$% 


Wszyscy których drowie w 


1 


dA 


Kathreinera Kneippowska kawa słodowa 


oryginalnych paczek z nazwiskiem 


= 


SER NBL E ZZO EO O ERZE GU U M KE UBU WO W EE O EE M ME 
NESERZREAKAEWZABAKKAKAEKENEKAEKZCANAZZAERE 


Tylko prawdziwe 
jeżeli na etykiecie każdego pudełka wy- 
drukowany jest orzeł i firma A.Moell. 
Molla proszki Seidlickie są niezrównanym środkiem przeciw wszystkim cho 
robom żołądka, pochodzącym ze złego trawienia lub skłonności do obstrukeyl. 


uuu 


Faa" "u g a a a u ua a a u | 


MG Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane. "WR 
Oona zapłeczętowanego oryginalnego pudełka 1 złr. waluty austr. 


«, . 
enpi: 
y 4" 


Tylke prawdziwe, jeżeli każda fiaszka opatrzona jest marką ochronną A. Molla i zamknięte plomba 


do wcierania przeciw rwaniu w członkach i innym przypadkom powstałym sku 
ma muszkuły | nerwy. Cena oryginalnej plombowanej flaszki %0 centów. 


mować, które opatrzone są marką ochronną i podpisem. 


A i EA 
Wyda wca i odpowiedzialny redaktor Platon Kos «cki, 


Ew 


gemeene | PSENCJA prZECIW-gOŚĆCOWA g 


kich stanach chorobowych (niezapalnych) powsta- 

łych wskutek przeciągu lub zaziębienia kości, sta 

wyw i muskułów, albo przy zmianie i wilgotnem BRE 
powietrzu perjodycznie powracają. Skutkuje także 

ożywcezo i wzmaeniająco na muskulaturę. | 

Cena : 1 flakon 1 złr., pocztą za 1— 

więcej za opakowanie. $ 

MG Prawdziwy tylko wtedy, jeśli jest opa- HM 

rzony marką ochronną obok przedstawioną, z 


3 daszek 20 et 


Centralny skład wysyłkowy dla prowtneji: 
Wiedeń, Apieka „zaur Barmherzigkeit“ 


Składy przeważnie w aptekach we Lwowie, Krakowie, Czerniowcach 


jakikolwiek sposób doznało ideet, Mianowicie dla 

tych, którzy doznaja dolegliwości nerwowych i żołądkowych, okazała się 
„czysta” kawa Kathreinera w niezliczonych razach najwyborniejszym, 
najzdrowszym | najłatwiej strawnym napojem. 4żeeeeeesttrErEREŁEEEEŁE 
Wszystkie 18% i dzieci, gdyź dla ich delikatnego ustroju posilna 
z awa Kathreinera szczególnie jest korzystną; to teź 

ją dla jej miłego, łagodnego smaku ohętnie a nawet po niedługim czasie 
2 wielkiem ulubieniem piją czystą lub zmieszaną z kawą ziarnistą.etatte 
Wszyscy ci, którzy chcą żyć oszczędnie, a jednak chcą mieć napój 
= ŚMACZNY, A zarazem zdrowy. Te zalety jedynie i wyłącznie 
w najwyższym stopniu znajduje każdy i kaźde podniebienie w Kathreinera 
kawie jako dodatku do kawy ziarnistej lub w czystej. *teeteteteenteete 


S imreas JeSt istotnie zdrowotną kawą 

domową, najczystszym naturalnym produktem w całych ziarnach, 
z najlepszego słodu wytworzoną, która dzięki Kathreinerowskiernu 
sposobowi wyrabiania, przez najwyższe powagi wypróbowanemu, we 
wszystkich krajach zaprowedzonemu I za dobry uznanemu, nabiera 
uiubionego smaku kawy ziarnistej. Kathrelinera kawa łączy więc jedynie 
I wyłącznie z miłym smakiem obcokrajowej kawy ziarnistej zdrowotne, 
przez lekarzy uznane i potwierdzone zalety swojskiej kawy słodowej. 


Nia chcąo dać się wprowadzió w błąd 
Proszę a  Skrzywdzić, trzeba przy kupowaniu pilnie uważać na 
KYA E 


znak ochronny tu obok odbitych 3 
ren J(aźhrelner. 


Paczki bez nazwiska „„Jiathreinen” są nieprawdziwe. 


eih OPOOCCECEEOEEOCOCCEECECE 


ołowianą „A. Moll“. 
m środkiem ludowym, szczególnie jako środek uśmierzający 


Wódka francuska i sól Molla jest najlepiej znany a e ablatkaj Anlaa wsizncDiająca 
Główny skład wysyłek u A. MOLL c. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchiauben. 
pA REWA, 

Uprasza się F. T, Publiczności wyrsźnie żądać A kj MOLLA i te tylko przyj- 

SKŁADY WE LWOWIE: J. Beiser apt.; Z. Rucker apt.; St. Markiewicz, Stan. Lipnieki, Karol Bałłaban. 


nan a"a Ea ae u u n'a o n o NI o'en a a a aa a n n W W W W W MI 


dostarczają pod gwarancyą : 


(armatury) maszyn i pomp 


aż 2... „ZBlEnĄ 


Fabryka uzbrojeń 


va U i í " 
jamy kalu, PE M0 Naczynie kondcnknejjne 
agowy (hydrant) (Uomltenstypro) zj 


NL IL 


APRA, dla jasnego obuwia 


P aS tiko Terasta Uróme barwy skóržanéj. e 


Wszęd::ie dn mabyoila. 
e. k. uprz. fabryka zadożona w r. 1832 w Wiedniu. 
Skład główny: Wien, l., Schulerstrasse 21. (š 


* 


Z - należy bacznia uważać na moje nazwisko 
R KB 


żywczego nad prawdziwe 


opakowanych). — Hansen & Co., Kassel n. Eger. 
Główny skład dla Austro-Węgrzech: Is. Koestlin, Bregenz. 


żeglugi parowej) 


[uforniacye bompłatnieo. 


lub 


6 sztuk ameryk. patent. łyżek srebrnych 

12 sztuk ameryk. patent. łyżeczek srebrnych 

1 ameryk. patent. ehochla srebrna 

1 ameryk. patent. srebrna chochelka do mleka 

2 sztuki ameryk. patent. knbków srebrnych do jaj 
6 sztuk angielskich taeek Victoria 

2 sztuki efektownych lichtarzy stołowych 

1 sitko do herbaty 

1 rozpylaez do cukru 


44 sztuk razem tylko złr. 6'60. 


bycia wspaniałego garnituru, nadającego się na 


jakoteż dla każdego lepszego domu. — Do nabycia tylko u 


Wyciąg E Jiatów nznania : 
Jestem bardzo zadowolony z posyłki garnituru i może 


szego Namiestnietwa. Ludwik Stecher Sebenitz , 
Lwów, 5. stycznia 1896. urzędnik e. k. Namiestn. 


Wielmożny Panie ! Z garnituru jestem bardzo zadowo- 
l ony. Proszę do mojej szwagrowej baronowej Nyary z domu 
Somogyi de Szunto trzy takie same garnitury wysłać, 


1374 
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filla w Wiedniu, Elłeabethtstraese Nr. 26 


(E E o a 
Bopp & Reuther 


e > Wentyl 
Pompa budowlana zamykający 


"|e3ł0WM | Ezejez uJefej Ejp ElueMOWJOJ op AuAzstjy 


Wiercenia głębokie dla instalacyj wodociągowych. 


Najlepsze czernidło na świecie, 


y , Kto chce mieć bardzo ozarne obuwie, Świecące I trwałe, 
< niechaj kupuje 
wrt 


4 
< Fernolendta czernidło do obuwia, 


Z powodu wielu bezwartościowych naśladownietw tz 


Me. Kern olend t. Ala ozernidha 


jrzy utrudnieniu trawienia, “2 


cierpieniach żołądka, katarze kiszek, nie ma wedle zapa- 
trywania wyhitnych powag żadnego lepszego środka spo- 


„_ervus Hausena kasselskie owsiane kakao. 


Do nabycia we wszystkieh aptekach, drogueryach i lepszych handlach ko- 
rzennych i delikatesów, w cenie po 70 st. za karton (33 kostek w sataniole 


I. Kolowratrine 9. I 
KV. Weyringergasse 7a WIEDE a 


Jocmtieriim okmpeclycym e Wieciaiam., 


wspaniały podarunek ślubny. 


Pan liczyć na większe zamówienia przez urzędników tutej- S%p 


Pilis, 24. sierpnia 1896 (Pester Komitat). 


w 


4 


022 E SAB 
Karty jazdy do Ameryki północnej § 
= Da linii Hiolamdya-Ameryka. 


(Niederlandzko-Amerykańskie Towarzystwo 


vwielki krach. 


New-York i Londyn nie oszczędziły też i europejskiego konty- 
nentu i wielka fabryka towarów ze srebra została zmuszoną sprzedać 
cały zapas za drobną cenę roboty. Jestem upoważniony wykonać to po- 
lecenie. Posyłam dlatego następujące przedmioty ty ko za złr. 6:80: 

6 sztuk najlepszych noży stołowych z prawdz. ang. ostrzem 

6 sztuk ameryk patent. wideleów srebrnych z 1 sztuki 


1188 


Wszystkie powyższe sztuki (44). kosztowały dawniej 40 złr. teras 
można je nabyć za najniższą cenę złr. 6-60. Amerykańskie patent. srebro 
jest białym metalem , zachowującym srebrną barwę przez 26 lat, za co 
się ręczy. Najlepszym dowodem że ogłoszenie nie polega na oszukań- 
stwie, zobowiązuję się publicznie każdemu odesłać pieniądze, komu się 
towar nie podoba, dlatego nikt nie powinien zaniedbać sposobności pa- 


A. EKIRSCELBEIE"G-A 
młównej ajencyi zjednoczonych amerykańskich fabryk towarów z parentowanego srebra, 
Wiedeń, IL, Rembrandtstrasse 19/e. Telefon 7114. 


Wysyłka na prowincyę za pobraniem lub gotówką. — Proszek da ozy- 
Szczenia 10 ct. — Prawdziwe tylko z ubeczuą marką echranną. 


PER 


4 
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ZZL ZZ ZZOZ 
| Z drukarni i litografii Pillera i Spółki. 


